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Przed doniosłemi naradami "Tl2 Sf“
w Berlinie,

Minister spraw zagranicznych Matsuoka wyjechał z Tokio.
TokIo, 13 marca. Japoński minister sp

Tokio 1.5 środę o godz. 22.35 (godzina 13.3b
Japoński minister spraw zagranicznych 

Yo-suka Matsuoka jest po-tomOriem starej, 
obfitującej w tradycją yodziny Samurajów. 
Urodził się w r. 1880 i już jako miody 
człowiek wzbogacił i, w a wiedze licanemi po­
dróżami Zagmniekidemi, które po ukońćze- 
ijiu studjów zawiodły'ffo również na dłuż­
szy okres czasu do Stanów Zjednoczonych.

Tam miał on sposobność zapoznać się do­
kładni© z ameiyikańskieim stosunkami po- 
lityczanemi i fcóspodarczemi i wytworzyć 
sobie własne poglądy na istotę stosunków 
am erykcńsko-j apońskicb.

Po złożeniu egzaminu dyplomałycz-nego 
w r. ij?04 rozpoczął 0n siużbe w Jednym ż 
konsulatów japoń-Kicn w Chinach, następ­
nie przeszedł do ministerstwa spraw zagra 
n i cza y eh w Toki o, skąd —- tym razem w 
charakterze sekretarza ambasady japoń­
skiej w Waszyngtonie — został wysłany 
do Stanów Zjednoczonych, gdzie pozosta­
wał aż do swego przeniesienia Jo Peters­
burga, na krótko 'iirżed wybuchem wojny 
światowej.. • -

Wylatowa pubiiężąt, zwróciła po
raz pierwszy uwagę na MatsnoKę, gdy o- 
bjąi Kierownictwo japońskiej t i .g a c jir io  
Ligi Narodów vt Genewie. Kiedy w r. 1935 
Liga Narodow zajęła w ąątre^.fajmie sta­
nowisko przeciwko polityce japońskiej w 
Mandżurii, Mutswoka wraz z członkami d 
legaLjl japońskiej OiłuLil sal, posiedzeń. 
Uczynił .lo — jak sam nólniej przyziiir" - 
■ta własna odpowiedzialność i przeżył chwi­
le głębokiego zadowolenia, kiedy wkrótce 
potem cesarz japoński w pełni zaaprobował 
jego metodę postępowania.
• Kiedy Japonja wystąpiła ostatecznie z 

Ligi Narodów, kilku polityków w j-egó o j­
czyźnie czyniło mu zarzut, te przez swoje 
demonjtracyjne zachowanie się w Genewie 
dał początek takiej konjimkiurae poli­
tycznej, która wmanewruje Japomję w stan. 
izolacji.

Matsuoka udowodnił jednak w później 
ńzym okresie, że jego rachuby były słuszne. 
Rozbił on ową raek-orną izolację, wytężając 
wszystkie siły oraz niezmordowane wysiłki 
w kierunku 6tworzenia nowej keiiM-l .cji, 
w ktzrej Japonja miałaby stanąć obok Nie­
miec.

Jego inicjatywie, o ile chodzi i stronę 
japońską, należy zawdzięczać dojście do 
skutku układu ni. miecke japońsktogo z 
5 listopada 1939, jaik również dokonanie 
prac przygotowawczych, oraz d oprowadze­
nie do ostatecznego zawarcia Paktu Traech 
Mocarstw w r. 1940. Na, oikres jego urzędo 
wania przypada zdecydowana zmiana kur- 
su polityki Japońskiej, która w obecnej 
chwili kieruje się mina wola uniezależnię 
niia swoich pociągnięć oraz wytycznych od 
zgodnego porozumienia z W iejką Brytaują 
i Stanami Zjednoczonemu, natomiast we­
szła zupęłnie w.. raźnie na drogę utrzyma­
nia przyjaznych stosunków tylko z takimi 
narodami, które wykazuia zrozumienie dla 
usprawiedliwionych żądań Japonji na jej 
obszarze życiowym.

żywe 7aMenie we rraii 
z powodu wiz l! mstsuohi.

Riym, 13 marca, zapowiedź wizyty Ja­
pońskiego ministra ©praw zagranEcjnych 
Matsuoki w stolicach mocarstw osi wy­
wołał żywe zainteresowanie zarówno w 
knlach politycznych Rzymu, Jak I .w całej 
rzymskiej prasie.

Naczelny redaktor półurzedowej , G«or- 
H&U d‘ Italia" oświadcza: .Doniosłe zna­
czenie tej podróży japońskiego męża sta­
nu wynika zarówno * faktu, że jest t,o 
pierwszy wypadek od 35 lot przybycia ja ­
pońskiego ministra spraw tagraulcznych 
do Europy, j»k  równie® z tej okulicznuści, 
te kontakty polityka japońskiego przypa­
dają w decydującym okresie historji Eu­
ropy i Azji. itodróź ta dowodzi, iż pakt 
trwcłi mocarstw posiada żywotn* ^uaoze­
nie. zwłaszcza te od chwlk jego podpisania 
W Berlinie, przyłączyły się już do niego 
Eumunja, Węgry, Bułgar ja  1 Słowacja, a

raw Zagranicznych Matsuoka wyjecnał z 
czasu niemieckiego; udając się do Europy
w najmilszym czasie mają się przyłączyć 
jti.i. ". I nim) państwa.

Naród włoski — pisze dalej półurztjdo- 
wy dziennik — przyjął z żywem zadowo­
leniem wiadomość o podróży Mateuoki, 
jednego z czołowych mężów stanu Japo- 
nji, oraz reprezentanta nowej japońskiej 
polityk: Liagranieznej, zainicjowanej przez 
księcia Koinoye. Matsuoka jast jednym z 
czołowych reprezentantów paktu trzech 
mocarstw. a jako taki zaliczi się do tych 
polityków, którzy posiadaniu decydujące 
zda niw o konstiTiktywnyoh funkcjach tego 
paktu opierającego się.na wzajemmem po­
szanowaniu obszaiOw życiowych mo­
carstw oś] w Europie i. w Airyce, zas Ja- 
pćnji na Da '.©kim Wschód zie, oraz- na 
współpracy ich narodów i ich wodizow

Pakt 1 rzęch mocarstw — pisze m i. »P®- 
pole d1 R am ." — stał się rodzajem psu­
ty cz.. ej ©wangelji e absoli tt.ej wartości, 
:ob,o wiąz-uj eicej wszystkie kontynenty i 
wszystkie kraje yp-óiimo różnorodność; in­

teresów. przy czem w Europie ujawniła sic 
jej siła przez przystąpienie Słowacji, W ę­
gier, Rumunji i Bułgarji.

Histoijr. a-zech wielkich mocarstw sta 
nowi jeden wielki łańcuch otarć z g*vf 3 « 
brytyjską, oraz jeder w ielki szeieg t»któ w 
gwałtu ze strony imperjializmu brytyjskie­
go, mającego przed oczami jeden tylko 
cel, mianowicie wzięcie pod swoje pano­
wanie (mszgrów życiowych wszystkich na­
rodów. Żelazny blok trzech mocarstw uni­
cestwił jednak te dążenia Anglji i zmusił 
Londyr już teraz do zajęć ja rozpaczliwej 
pozycji obronnej.

Rozgrywająca się dzisiaj w 4ks pcjiada 
olbrzymią doniosłość równie:, z puiiktu 
widzenia terytorialnego, społecznego i mo­
ralnego ’  następstwie czego zaclenajsj 
ślą odległośol geografrczne, a Europa i
Azja utają się jeśną całością Tokio — 
Rzym iBerlm tworzą dziś — jak podkre­
śla ykońcu dziennik — wspólny biok inte­
resów, dc któ, ego wzmocnienia p^zyczy- 
nia si© jeszc/.e walka przeciw wspóinr.mu 
wrogowi. Złamanie tego wroga jest ko­
nieczne dla stworzenia nowego porządku

MSić llaftiiilffl -w  swej podróży
d s ii iK ip y .

l okio, is marca Na krótko pr*«d swoim 
wyjazdem da Europy, minister spraw za­
granicznych matsuoka przyjął we środę 
przedstawicieli prasy niemieckiej i wło­
skiej, wobec których złożył następująco 
oswiadc me:

Uwzględnienie zaproszenia wystosowa­
nego w awoim czasie przy’zawarciu Paktu 
Trzech przez minh-łtra spraw zagranica 
nycih Rzeszy v. Ribbentropa i włoskiego 
mini su a spraw zagranicznych hr. Ciano, 
uzależnił on wówczas od tego, czy sytuacja 
na Dalekim Wschodzie zezwoli mu na dłuż­
szą nieobecność w Japonji. Taki czas nad­
szedł obecnie, kiedy rokowania ugodow e 
w Tokio zdołano doprowadzić do korzyst­
nego zakończenia. Minister zamierza .jed­
nak możliwie w jak najkrótszym czasie 
powrócić do J ayonji, ponieważ w tych cza­
sach z wiadomych puwodów_ żaden mini- 
ster spraw zagranicznych nie brwi przez 
dłuższy czas chętnie zdała od 'swego krńju;

Co sie tyczy sytuacji na Dalekim Wscho­
dzie, ta nikt ■■■■ n in, co sie m e zdarzyć. 
W każdym ra-ie, Jak długo Anglja f Stany 
ZjeJnaczone ii ie wywołają ha tym obs*arzi 
jakichś niepokojów, nie należy s’ą Liczyt 
i żadnenii incydentami, poniewai Japonja 
przykłada wielką wagę de zachowania spo­
koju i porządku ua Dalekim Wschodzi©.

W ciągu swej podróży dc Europy - - mó­
wił dale.i minister Matsuoka — będzie on 
itiiaf rzadka sposobność osobistego zetknię­
cia się z Kanclerzem Adolfem Hitlerem, 
Marszałkiem Rzeszy Goeringiem, mini 
strem rptaw zagranicznych v. Ribbentro- 
pem i innym* czołowymi politykami Nie­
miec, oraz odnowień’ a swej znajomości 
z Musaolinim z r, 1932 i równocześnie swej 
przyjaźni z hr. Oiano. Właśnfa du tych 
osobistych kontaktów pizywiązuje on m )- 
wipKsze znaczenie.

Winien on to sw»mu własnemu krajowi, 
aby poznać równie osbbiścje Kanoletzo 
Hitlera, Marszałka Rzeszy Goeri tiga i mi­
nistra spraw zagranicznych v. Ribljentiro- 
pa, oraz wierzy, że życzenie to polega rów 
ni^ż na, wzajemności, Fakt, że kierujący 
raeżuwie stanu nie znali się osobiście pro­
wadził często w historji dc różnych trud­
ności. Minister jest przvzwyczajony oso­
biście stwierdzać Wszystko, oraz wypo­
wiadać to, co myśli i czuje. Oczekuje < on 
również z największem Zainteresowaniem 
pczysełyoh rozmów i wymiany zdar

Na pytanie, czy w Berlinie I w Rzymie 
przewidziani są m zmowy w sprawie dal­
szej MizbudJwy Paktu Tr*ech minister 
Matsuoka oświadczył, że Pakt Trzech jest 
już teraz sprawa konkretną. Jak poal re- 
ślał on już niejednokrotni”,. Japonja nigdy 
nie zachwHełe rle “ ewojem stanów'.ku 
wobec tego paktul

W  za,kończeniu minister Matsuoka pod­
kreślił, że w czasu swego przejazdu przae. 
Moskwę złozy rządowi rosyjskiemu wizytę 
kurtuiazyjną. Możliwe, że w drodze powrót- , 
nęj odbędzie on tam jeszcze rar/  rozmowy, 
nie jeSjt to jednak przewidziane progra­
mem podróży.

Głosy prasy madryckiej.
(~ ) Madryt 13 marca Madrycką prasa 

wieczorna stoi pod silnem wrażeniem za­
powiedziane! v-izyty w Niemczech japoń­
skiego ' miiiiśtiia spraw zagranicznych 
Matsuoki.

Dziennik „Alca,*ar“ stwierdza, że wizy­
tą japońsk ego ministra spraw zagranicz­
nych « Niemczech posiada w obecnym 
momencie niezwykle aoniosie znaczenie, 
W aga pozycji Japonji ujawniła sie po za­
warciu układu pokojowego między Indo 
«hinami i Syjamem.■ Pozytywny reziiitat 
japońskiej akcji gośredniężać^j stanowi 
wyraznj dowód zręczności dyplomatycz­
nej rządu tokijskiego.

Dziennik h&inkiruki o wizycie 
Matsuoki.

(—) Hslnklng, 13 marca. W  związku z 
podróżą ministi a Matsuoki dc Niemiec, 
zabiera głos daieinnik „Maudżo Niraji Ni- 
ozi‘l pisząc, że wizytę Matsuoki należy za­
notować na ‘kartach hiistorji jako nowj 
bodziec w dziedziudi ' prganis&ęj: porządku 
światowego.

Dziennik zwraca uwagę na niezwykłą 
aktywność i działalność wojennego i poli 
tycznego potencjału państw osi i oświad­
cza. że wysiłki ich wrogów nie mogą 
wpłynąć ujemnie na nową światową or­
ganizację, dokonyt.ująca się nietylko na 
terenie Europy, ale również Azji.

Dziennik „Oharbin Nicz’ Niczi" pisze, 
że rozmowy jakie przeprowadzą ze sobą 
Matsuoka, Hitler i Mussolini, zapoczątki- 
ją  nowy >*kra# historyczny Dziennik koń­
czy swe wywody zdanj iż inicjatywa i 
kontrola nad oołown świat? spoczywa w 
rękach paktu trzech mocarstw.

Ambasador niemiaeki Ott 
przybył do Hsingking.

(= ) Hsingking 13 marca. Ambasador 
niemiecki w Tokio o n  w drodze dr Ber­
lina, dokąd udaje sio z okazji zapowie­
dzianej wizyty m in lt.a  Maisuoka w 
Niemc^Jch, przybył w ponleoziałe* o 8*" 
dżinie 22,18 de Hsingking.

Ambasadora Otta powitali na dworcu 
poseł .ńiemieciki da Wilhelm Magu er, oraz 
członkowie poselstwa niemi ecikiegu w  
TTsingkimg. t o  krótkiej przerwie ambasa-

Berlłn, 13 marei 
Oficjałna „Deutschi Politieelm Kotespom-

cletiiBi“ plaże:
Podiózy ,pouski«go ministra spra'* za 

graniceaij^L Matsuoki, któ.y  naaje »ią dt 
Europy celem spotLania się z męzam; sta 1 
nu spray mierzonych mocą .siw  przypisać 
należy w obecnej chwili olbrzymie znacze­
nie e światowej doniosłości. Jeśli się we­
źmie pod uwagę fakt iz w najbliższyd 
czasie czołowe osobistości mocarsiń zjÓ- 
dnoczbnVeh Paktem Trzech wykorzystają 
okazję, aby o»obiS'ie Beakmięcia się
pogłębić współpracę, to sputkame to,.w o 
bliczu chwili zyskuje je^ocze bańdżi^j na 
zńńezeSiiu. Obecna cnwlia stoi m-wian. P°d 
znakiem przyszłych sukcesów które mecar 
stw* łączone Paktom Trzech dokonały paćży.
■ «".ryuh' y<"żmożonycł wysiłkacn dla uzyskc- 
nia lepszjrch i baj ozie;, zdrowych stosun­
ków w świecie. Mocarstwa osi niugą w 
Europie zapisać na swe dodatnir konto wy­
niki, które w procesie majacym pi-owadzie 
do reorganizacji swego Obszaru Mali zy­
ski wały na terenie i z biegiem -a>>- pozy 
skałj dla „w©!,.: pro^.amir ree-ganizacyj- 
nego corai t© «łąk zą llcabe narodów Ją- 
puttja otrzymała satysfakcję, mianowu ie 
nzięki swemu nuiorytetoy/i i wr-rew wszel 
kum .n ‘ rygom udało sie jej udowodnić 
przed światem, że dzięki złagodzenie póc 
ważnych tarć międzynarodowych w obsza­
rze Wielko azjatyckim je j prwągn zyskała 
na z iaczeniu, e Jol stu.iowiske urósł© dc 
wagi k.et ov.nlc*eJ W oli/dwu wypadkach 
noołowe mćj^arstwa, . związane Paktem 
Trzechi wykazały na swych obszarach zy 
ci owych, ii są uczciwymi maklerami, 
rantiml npwego porządKU. ż< stoją one na 
snandwusku słuszności i spxaw:ipdliwńś<|.. a 
nie starają sie o w y«i y«w»iłlii jedn*: stro. 
ny i rzeciw drugie] lecz czynią w.ysdłki, 
zmierzające do uisunięeia niebezpiecńnych 
konfliktów, orąa aawiąoa-iiia lepszych sto­
sunków między niedawnymi przeciwnika­
mi, Działalność tę pi o wadziły on© w peł- 
iicm poczuciu odpowiedzialności 

Innem wydarzeniem, zbiegającem się z 
podróże MatsuoKi i es ’, ostateczne uchwa- 
lonia brzmienia amerykańskie] ustaw y 
lombardowej, t  zw. Lenó and Lub *  Fal t 
ten dowodzi, iż dztfeło porządku- zaiiiicjo- 
wanP i prowadzone z olbrzymieiń yowodze- 
niiem pracz 'trży mucarstwa — każde nie 
swym obszarze — wymaga ze swej strony 
zabczpiecKąnia. Po zawarciu Paktu. Trzech 
dało się wyczuć, że obce temu obszarowi 
siły nie żan je dbały żadnego środka mają­
cego na celu szkodzenie i wstrzymanie Kon­
tynuacji swego dzieła, a nawe. w miaię 
możności zupełnego odrzucenia. Siiy tr W* 
zmniejszyły sU w najmniejszyrt: nawet 
stopniu. Om e ibocarstoyo, wypraszające so­
bie w- sposób energiczny wtrącanie się Jii- 
nyełi mocarstw do spraw związanych z je­
go życiowym obszarem, -jeg-t obecnie w .spo­
sób widoczny zichęcene do pójścia .na .dro­
gę najslnaime.iszą, aby wszędzie wywiecac . 
Swój wpływ na oiep wydarzei według włą- 
snej woli. Mocarstwo to wydaj*e się hyc 
zdecydowanem do popierania wszelkiemi 
ś^odkam’ materiał nem ■ i moralnem A Li­

gi ji, tego najbardziej aktywnego praee. 
wnika jakiegokolwiek nowego porządku i 
to do popi«ranih w wolnie rozpętane) prze­
ciwko mocarstwoni os-. .

W  tych waru tikach spotykają się cwhowi 
męż-owie stanu trzech aprzymierzonych •mo­
carstw nu narady ktyry^h deniosłost pC- 
siada wielkie znaczenie d«a zaHwarantowa- 
nia Ich bezpieczeństwa. Ra pn-i me..mvlni 
w swej decyzji kroczenia po tej drodze, któ­
ra lozwolila im na osiągnięcli wielkich » 
poważnych sukcesów.

W  0‘sobi-f przybywajacegL. .dc -Europ. [ mi­
nistra spraw zagra.niczinych Matsueki,; ber 
dficego reprezeutacten twórcz-egc narodu 
japońskiego powitać należy wlentego 
przyfacioli i reprezentanta wielKlego m*o 
:arstwa.

dor @fct wsiadł do pociągu, udającego su 
d-c Gharbi-na. gdzie przesiądzie.się dc Wto1 
dzrnańodoweero pociągu, zdążającegc dr 
Mandżuli. Pos©1 d- Magnei towarżyszy: 
ambabauerowi Ottowi do Cliarblua.

Ambat>aaor OsHimf przyjęty 
przea Rudolfa Messa

(§) Berlin, 18 marca. N ow om lanuł.«u  
amhósador japońsk' ©anerał Oshimt Pt 
powrocie no Niemiec, złożył w poniedzlą 
lek wizytą zastępcy partjl i .uderza Hi­
tlera, mlnls-r .wl Rudolfowi H©ssow!i 'I od­
był i  nim dłuższą serueczną rozmową.
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Siaiin hie zamierza walczyć
t « sp ra w ą  A « § ! j t

J M  Moskwa, .18 . ^a>vm. ■ Moskiewską 
Jt|9Kv4a fm »: Jeśli wluMuaiie i w ,  i®#
lin*). #o do ppetąwtemis, narodu aa snopie 
**rzygplow*ń mobilizacyjnych jEoofchta
przeprowadzone, to wplyaje to kój zys-tnic 
ma siłę botewą ©zerwopoj armjL Prtysote- 
WMl«* fet. pta®, SWin JbyfląliwnJej jle  ?a- 
mierz® walcz/ć zi» sprawi, „ł.gielskleri ka 
piteJiciew. , Niemal 200-miljaaowa rzesza 
liidnótei Ś w ieck iego  widzi korzy­
ści, w p ły w a ją c  % roztropności

Ncr»ai zastępcy 
sewte<J(Jegv Hemts*dr*M wojjsy.
(**) Moskwa) 13 marca. Rada komisarzy 

Indowych desygnowała na stanowiska za­
stępców komisarza wojny wojny, szefa 
lotnictwu generała-poruczrika Ryczako- 
wą, ®pm  »*©£* zarządu  p rop a g a n d y  poli* 
tywziwsj «.*.er*vH«j armji komtastak Zano-

. rozca.

Podpisanie amerykańskiej 
"'' umewy' łeaiłwardewej*
Waszyngton, 13 marca, Po iwbwłihnm 

przez izoe deputowanych ustawy o pomocy 
dl» Augiji, czego się można było spodzie 
wad, Rf ława wchodzi w życie bezpośrednio 
PO podpW oin  je j prjtoz Eooseyełta.

(•*) WosZyngtim, di marca, h »  fcrftke 
pmid rozpoczęciem ostatniej k»i»f*r«iicji 
p.w.„wej, prezydent RooseyfeU pwdpisńł 
ustaw* i#wfc*nlr« , a po M W  ci u «0zmów 
x pri«ilcf»toiejelifMij -rmji i «*ary<-irki 
Jennsj. ustalił pierwszą *'*ta n—terjaiów 
wojennych, p.-zeznaczoi.ych — Jak to zaU. 
m-iniko..ał „a .fa^nta na koofm »tji praso, 
woj — w przeważaj araj w. r i  dio Anplji, 
a w pewnej eześd dla Grecji.

R»o»evelt odm* wił podania dc publicznej 
wiadomości list# tych materjąłów, jak dłu­
go nip znajdą się on© w posiadania odbioc- 

ponieważ w  przeciwnym razie inoó
c»yuprkr_ m ogłyby z tego wyciągnąć 
rzyse. Nadmienit on jędnak, te należą do 
n ie j również t krety wojenne

Rooseydłt ahr&i to oświadczenie %r tę for­
mą. e „w  Uśeie tej uczestniczą armjs i ma­
rynarka, natomiast nie biorą w niej ud&rn- 
ło ■ładze żeglugi band1 owej". Prezydent 
óśwmdozyl, te suma wpłacona na po szet 
J*©b materjałów ule jest zbyt wtelta. Do­
kładne ceny nie zostały jeszcze ustalono, 
oorucwaź chodzi tu częściowo © przes tarza 
ly, częściowo zaś o zbędny mateijał, zi któ­
ry  naturalnie nie moż.ia liczyć pełnych cen 
oteząeych. Zarówno listy towarów, jak 
l  wartość, którą będzie jeszcze ustaloi. i, z©, 
wańa^we yrłaściwym czasie podane fld wia 

'wemosci. '■■■■■ y  ■"■■ -
W, sgrawię pomocy dla Chin, j$ws#v«jt 

rórr.ądczy,. ze jeszcze uio zajął się tg spra­
wą i m, in. pragnie wyciekać na sprawo­
wani# swojego specjalnego agenda Cumę, 
który właśnie powrócił do Ameryki

Anglicy zatrzymali 
statek francuski.

w ijM  mfl sea, Urzędowy fmaeusM
y^munikat, jaki ukazał się w ulu cgly po-
modziatek brzmi następująco: „Fr-n*;usici 
State!c handlowy „ t a  V il!e de Maj W  — 
friw ąęy tewaiy «  Madaa«— ■ de Da Ka- 

zatrzymany rw tał przez zatagr brytj

Sakces Targów Wtedeńnkich
, Wiedeń, 13 marca. 'Targi WicdeÓMkic, któ­

re w- ostatnich latach w coraz silniejszy m 
jtopnju kładły nacisk na podkreślemie knl- 
tąry estetycznej, a nozatem na ząofiaro- 
Wanm kr a jon, nwłudnlowo-wschoidnim ar- 
, ykuIow niezbeilnych dla wzmożenia ich 
nrocluPidi polnej, oraz towarów codzieninc- 
go użytku, od chwili_ swojego otwarcia do- 
w iodły, ąe re&lsWcja. obu tych dziedzin 
®zy. n stale coraz lep»«e postępy.

w °bu plerwszyeh dniach, zarówno 
w nąfecti wy lawowym, jak 1 w halach 
Wystawow** h na terenie Prateru, zaznał 
czy la się rekordowa frekwencje. Zwiedzają­
cy  goście wynaźaJł zadowolenie z wysta- 
ynonych towarów i korzy.-gali w pełni z 
1 :ażf*ej nądaj--*ajacej się możliwości czynie- 
Dią zakupów.

Pi źa+em w pierwszym diniu targów pa,no- 
WSło żywe zainteresowanie w dziial« infor­
macyjnym. Zaznaczy! -ie również silny u- 
drlat zagranicy w dział» zakunów. W łochy 
Oprawiały zainteresowanię dla wicdeiisikich 
towarów szydełkowych W yroby szklane i 
■porcelanowe cieszyły się zainteresowaniem 
nabywców węgierskich i rumu *«kith. Nor. 
weąowlc zakupywali tiowary skórzane, co 
2 °  j ^ TTf,b Wiedcd jest zn.anem centvum 
handlowem. Również zaznaiozyło ,sdę silne 
zainterecowanic instrumentami iauzyc®ne- 
rm z połudnlowep- .wschodu. Firmy, wyra- 
biąjącp artykuły biurowe zdołały -owrzeć 
kuka trąnsakcyj z Jugcsławją, Stcwncją, 
Wnąraml j | loląndją,

/  Na tera.iaeh wystawowych m Pmterże 
przeważa element, wlośrteńskl. .Tuż w pier- 
wsz^pi dniu targów czyniono tam zakupy 
parnifeów paszy, lewarów do wozów i in­
nych narzędzi rołrticteych. Towary wysta- 
wione urapz rolniczo organizacje Rzeszy 
cieszyły się gużeuai uznaniem i zaintereso- 
ippn.em metyljso wśród zwiedzających ohło. 
po w utenjfecirch, ale także zagranicznych. 
Węgołe należy^ podkreślić, te Targi W ic. 
dońskie stanowiły jedyny tęgo rodzaju po­
kaz w Niemczech, który ściągnął klientelę 
x pośród zagranicznych chłopów.

Niemiecki komunikat weiesmy,
f ff .MW, 13 marca. Naczelna 
i niemieckiej

  i .  ..... ar*
kemunikuj e 

Wcina handlowa przeciwko Ano*il przy, 
niosła W eiąau czterech r«i*,sięcy zimowych, 
od Iśstopdjją 134fl do 1M1 włącznie,
w/bił,M sukcesy, Ni^rzyjacj#* n m U  w 
tym czasie 2,037,038 te.i, teiwiu okrętów 
handlowych, z UEęo  1,524.006 » «  t u t e k  
fati^ionych przez marynark; wojenny a 
5ia.*lK tłu przez ictiilctwo. Ptugten, lotnic­
two uszk uz to cięiks. trafieniami hon.b 
175 nieprzyjacićlskicł. g krętów handlowych. 
Do liczb tych nie zo*ta«« wliczane etewty 
rileprzyiaeielą, ponlesioi t okufldeM wybu- 
•M D  mi*.

t-ormacje s-amoiotów bojowych zaatako­
wały ostatniej ewy skutecznie bombami 
ważne ze względów wc>e»nych urządzenia 
przemysłowe w Birmingham, jak również 
urządzenia portowe f dokowe w Londynie 
f Soirtfaanipton.

acacn z samo i o to w i/yir,!. owczych hant- 
hardował n wysrzeżs. Szkocji półneesej je­
den, płynący w kemwejii większy d c  ń  
handlowy, kte** p*iz»steł na miejscu po 
pelnem trafieniu.

Skuteczne ataki kierowane były za dnia 
,.a lotniska w Anglii pcłmłiriawej i urwą 
J«"r portowe w Portsmoutb.

Artylerja dalekosiężna wojsku lądowego 
pstrzeliw. ła okręty wojenne nieprzyjaciel­
skie w ■Camla.

W rejonie morza śródziemnego farmacje 
niemieckiego iotnistwa uzyskt-ły rraffenia 
bombami ciężkiego kalibru w urządzenia 
wojskowe na fóałcic. Dalszo skuteczno »

t«kl kierowane były na brytyjskie kolum­
ny samoci.jdgwti w Af.yce Pól 

Nieprzyjaciel zrzucił ostatniej nocy na 
kilfct, m iejm ich w N:^r,.uzi,eh zs-chodnlcą 
potu#y rozpryskujące i zapala jeep. Obok 
j,ie*r?cznef szKŁdy, kilką osób Owiało za
bitesh, wze»*dnie zranionych, _ 

ł¥ eJmsio Od i  do H.marca nloprzyjocięł 
stracił 11 sa>nu!otów. z czego cztery w wal-
f ‘, p nwiet -znych, dwa przez artylerię 
przeciwlotniczą i Jeaen przez arfyierlę pił.. 
ryn*Hfi. C*te*y samoloty zostały z Całą 
pownością zniszczone ga ziemi. Ze znisz 
czentem .‘tjszych, zaatakowanych na zie­
mi, samolotów należy się liczyć. Podczas 
tega snrrał rkiw c staaty d in k ck k  wy- 
n^—a dziewięć samolotów.

^eu^ały nalot angielski 
na Boulopie.

bonio, m Atak lotnictwu an­
gielskiego na port Boulogne w Kaisale La 
hianchi w dniu 18 marca został momental­
nie przerwany przei Anglików j chy ’ <ą wy­
nurzenia s" 
śliwskich.

y prze 
niemiockich samolotów my-

Po ukązaąiu się niemiacliich wia«zy® po. 
tejgowyeh, ntetyjko angk^kie samoloty 
bojowe, aló rówuioż myśliwce, dodane jako 
konwój bombowcom, z miejsca zawróciły 
i ratowały się pize(l walką szybką ueiecetką 
przez Kaual k® Manche. Myśliwce niemie­
cku- adołały w czasie uoieozki dopędzaó je ­
den angielski samolot bojow y typu „Whit- 
ley“  i z e s t ro ić  go w iralco powietrzuej.

Gamelin zawarł tajny układ
z Kasprzyckim.

f® ) Paryż, J3 marcą, W  obszrnwym arty- 
k„tev mimmmwrwym. pnzm JRaSia<‘, odm* 
nik te.n l-zaca charakiterystyeziiłó śwaatlo uą 
Mmmnki polityki pczedwo,leijOdj- O dew śk  
tea mianowicie juformuje. że k  ^"nera^ssl' 
mus francuski Gamelin odbył w dnia 15 r o  
maja Idte r. w Paryżu fcouftwenfie z ówcze­
snym ministrem sp*g»v wojskowych gen. 
Kasprzyckim. Nie pytając o  oplują rsędu 
francuskiego, Gainello zawarł z  polsulm 
mlMtetrem spraw wojskowych tajny układ
wojskowy, daluc Polsce zopuwidenla, U  
wolne mteato Gduósk należy do 
obszaru życiowego.

Dowiedziawsz y się o t .m  'dkład^e, mini- 
steif spraw zągua ai< znyób Boffm.ct zwrócił 
się do Garnęliną z życzeniem udzielenia mu 

lob odpótfióćljdgj w^&iijajT^

jakoby b^ł pmekonany. iż na Quai (TOrsai 
TJodoisKTig została % Dolską umową treści 
politycznej.

Brunet miał wówczas zaŁomaulkowąe 
'Gaumudinowi, te jego postępowaraie nie 
jesz zgodne z wy'tyeraa©miv poutyki, a ró­
wnocześnie popro..ił go, aby oospiesejŁie 
tejwaadomił czynniki oolityczne w Polsce, 
iż niuowę jaką między sobą zawarli Ga­
rnęli,n i  Kasprzycki, należy uważać n  aie- 
ważną^raz, że iząd francuski nie może wy­
raz"© na je j t.«ść swej ^gody. Gamelin wy­
raził aa&tepnie s»re przekonanie, iż Polska 
bedzio w stanic stawiać Niemcom czoło w 
ciagn 6 uie.decy. Ryło to jednak faialną 
noinylką — kończy dziennik — która zre-

(= ) Tokio, 13 marca. W związku z po- 
myśln ,r.. r  kończi num  konferencji peko- 
jowoi, celem uregulowania koor1iKtu mię­
dzy Syjamam i Indochinąmi. piłnomtcniti: 
Francji ambasador Arsenę hmndry o- 
świadczyil:

..Wyrażam maje najserdeczniejsze po- 
dziękowanie ministrowi spraw zagTianicz- 
nyeb rządu japońskiego za .jogo przyjazne 
wysiłki na konferencji pojednawczej, po­
nieważ doprowadziły one od pomyślncgu 
zakończenia konferencji w sprawie spo­
rów gr&aiezoych między Fr*mcją i Syja­
mom .

Prorninr Syjamu Songgram przesłał na 
ręco premjsra Konoye dopeszę i  wyrazami 
wdzipczppśri narodu syjamskiego za Wy­
siłki Japonjf. W depeszy wyraziJ sie Soug 
gram, że dia Syjamu jest to wyraźny do­
wód przyjaźni. Syjam nigdy nie zapomni 
Japonji tej wielkiej przydługi przyjaciel­
skiej. ‘

Wydział in fom aeyjn y  rządu opubliko­
wał treść korespondencji jaką w ym ienił1

nuniwter Matsuoka z ambasadorem V «ia - 
W B  »  związku z japońskieiu pbśredoifc- 
twem w  rokowaniach pokojowych.

W, odręcznem piśmie, skierowareur do 
Hen’ ’y  i Yarayam , stwierdza minister 
sprąw zagranicznych Japonji, iż rrąif ia- 
pphskl Jest skłonny zagwarantować za­
warty ostatnio układ pokrjowy. Rówuo- 
ejseśnie wyraził tm życzenie podjęcia przy­
jaznych ctosunków i wzmożenia wymiany 
towarowej.

Jeszcze większe zmaczc-uie Krźypisuje się 
ustępów: listu Mutsuoki, w ktSpem mini- 
«ter wyraża nadzieję, że zarówno Syjam 
jek 1 Franclą, wzgl. rząd f rancuskich ln- 
doehln r„ s będą zawierały układów ewent. 
umów, których tnesr byłaby pośrednio 
lub bezpośrednio zwrócona przeciwko Ja-poujs.

Agencja Domei stwierdza, że Reńry i 
^ararara w odpowiedzi t.ysTosowanej ao 
min. Matsuoki zobowiązali się da podtezy- 
mstiis życzeń Matsuoki.

^ 'łw n a  (G iarakib.
{= )  Rzym, 18 n.c,nca. Ze sprav jzdfat.ia 

dziennika „Pe; *i|*j d‘ltaUi" przytaczamy 
następujący opis obrenw Ghrabrb, o Któ­
rej nieustannie wspominają właskle komu­
nikaty wojenne:

„Bohaterskie walki wojsk włoskich w 
o tz&e Giarebnb wi jdą do wojennej historji 
Włoch. , Bohaterska załoga, otoczoną ze 
wszystkich stron przez nieprzyjaciela bro­
ni się już od kilku miesięcy przeciwko 
nieustannym atakom A nglików.

Jedyną drogą, umożliwiającą dowóz Srod- 
ków żywności i amunicji, test droga po- 
wletrzr a. .Pomimo tega zapał tych wojsk, 
zmuszonych do walki z 10-krotną przemo­
cą naeprzyjącaelą jest niewzruszony. Dzięki 
wytrwałości tych żołnierzy,, wszystkie do­
tychczasowe próby nieprzyjaciel* zdobycia, 
ich nozyęiyi wśród cćeniów n ocv , zostały 
skazane na niepowodzenie. Nieustanne ata 
ki masowe A nglikćw, podejmowane hej 
przerwy niLezliozoną ilością tanków przy 
współdziałaniu lotnictwa, rozbijały się do­
tychczas o żelazna wole tej małej załogi, 
zdecydowanej do lwretrzymania tak długo, 
jak długo starezy je j sił.

Lotnicy, |rtó?ży dokonali pi/.elotów nad 
tym rejonem, oi owiadają, że Giarairub jest 
otoczcay prju nieprzyjaciela na podobień­
stwo wyspy opasanej plaskami puriynne*
mi. Nieprzyjacielskie oddziały zmotory­
zowane koło Giarabub, znajdujące się w 
nieustannym ruchu, przypominają silną 
ftetę, czyrri'ącą wysiłki jelem zdobycia ja ­
kiejś skalistej wyspy, przyczem nie udało 
się je j iotychczas -an’ wylądować ani znisz­
czyć tej wyspy.

Działa angielskie g run i 3 od wczesnego 
rana aż d t późnego wieczora. Slosi ze 
swej strony odpowiadają eeluemi i ęrecyv 
zyjnemi strzałami. Niejednokrotnie zda­
wało się, , żc ta>nki angielakie zdołały do­
trzeć aż do granicy oazy,-przyczem postę­
powała za niemi zmotoryzowana oiechota, 
ezyniąca bezustanne p*.’óby w "kierunku 
przełamania zewnętrznego pasa fortyflka- 
cyj. Jednak niezmoT-dowany ogień naszych 
Placówek karabinów maszynowych zmuszał 
dotychczas stale napastników,do odwrotu. 
Ludność tubyleizo oazy walezy wspólnie 
z żołnierzami włoskimi, brotiiąc po boha­
tersku taj twierdzy.

Naczelne dowód*iwo « » Biolckię kilki* r»  
zy • rzinacniało już wuj*ka, oblegające Gia< 
rabub. Dotychczas jednak wszystkie te po­
siłki okazały n:evyst*rczające wobeg
niezłomaćgj oporu, stawianego przez boha­
terskiej, obrońców. Studnie e**zy ■ ostar- 
ązają wystarczającej ilości wody Środki 
żs wnośei są tak zracjomowane, aby wy- 
siarezyły na możliwie naj dłuższy okrjśS 
Amunicję wydziela się w ten sposób, aby 
żaden »tiza5 nie szedł na marne. Nastrój 
wśród żołnierzy przypomina atmosferę ro­
dziny, broniącej aw< własności przeciwko 
rabiisiom pustyanyn 

Giarabub jest przestrogą wobec nieprzy­
jaciela! Powodując sić złudzeniami innych 
sytuacyj, ł których zuo.a! on skorzystać 
dzięki zmienności stosunków atmoeferyna- 
nych, nieprzyjaciel sądiiL, iż ^rwBąiryi.W 
afrykańska" będzie ła^wiejczn* niż jest w 
rzćęzy wiptoścu, a co naj ważniejszei, niż bę­
dzie ona jeszcze w przyszłości.".

Wioski kimonikof! woienay.
Rzym, l f  marcf. W łoski tomnniwat woj­

skowy ze tórody brzmi następuj©©©: 
Główna kwater* armj włoskiej komuał- 

knjet •
Na froncie greckim zostały o d a r te  nie­

przyjacielskie ataki na odcinku Vojusa, 
przyczem nieprzyjaciel poniósł ciężkie stra­
ty, Wzięto do niewoli jeńców i edobytft 
broń. Włoskie eskadry lotnicze w »ą*u  
dni» wczorajszego oraz w nocy żw-atakowa- 
ło ąkejąmi o charakterze ciągłym, nieprzy. 
jacieJskie, punkty zaopatrzenia, r»kłady 
wt jskowe j i eiauowiska. baterje i wojska. 
W  walce powifcf-znej zestiifclo-uo dwr' n a ­
przyj acielskie samoloty. Dwa samoloty 
włoskie nie powróciły 

W  nocy na i l  m aica samoloty niemiee- 
kiego korpusu ro niczego bombardowały 
Wojskowe warsztaty na M alcia 

W Afryce północnej samoloty ntamW- 
kiego korpusu lotniczego bombardowały 
brytyjskie kwatery i samochody. Ntapnw. 
jacie' dokuńał w nocy na 11 maro® nalotu 
na Trypons. Strat niema, lekka szk da 
matorjałowa. •

Na morzu Egejtklem meprzy^acielekiic 
samoloty zaatakowały włosiu ;e bazy lotni­
cze na wyspie RoJos Jest jeden rarany I 
pewna szkoda 

W  Afryce wscłioóidej włoskie oddziały 
zaatakowały jedno rto-nowisko nieprzyja­
cielskie na odcinku pod Kmcu, obsadziło je 
i zmusiło garnizon do ucieczki. W łoskie lot­
nictwo obrzuciło bombami rozpryskujące, 
mi nieprzyjacielskie siły zbrojne w kraju 
Somali, przyc *,em powstełj znaczne poża­
ry. Nieprzyjacielskie samoloty bombardo­
wały kilka miejscowości w Eryrrol, nie wy*, 
rządzając godnej wzmianki szkody.

Franjęu$feajQt3 uotp^ap  akpj)
, • bojowej!
B toć, 13 m-tTca. — Dyplomatyczny ko 

responden dziennik* „D aily He*vid“ in­
formuje, iż rząd u VicLy ziwrócił sk de 
rządr Wielkiej P.rytanji z prośbą o zezwo­
lenie aa wysyłkę żywności * koloni,' fran­
cuskimi jo  FranejL

Prośba te poią^zona jest a pewnego ro­
dzaju groźbą mianowicie, że i *  cmisu za- 
łatwieniz toj cprawz itutk. z *j „ 1  -teią 
h«dą liSkorto-ane . jsdrrsti i w®l inne. 
Notę tę wręczyć miał, zdaniem korespon­
denta, ambasador Leahy.

Francja broni swych kolonij.
V icłi „  13 marca. Generał Maksymilian 

Weygand p< przybyciu uo Algioru oświad­
czył, żi w Vichy stwierdził pełną zgodność 
rządu francuskiemu z uziłowaniami Afryki 
północnej.

Rząd francuski i  marszałek Fótain ią  
zdecydo wani bronić franunskiąąc imperjum 
kolcuj, Inegę przeciwko wszelkim atakom 
bea względu na to, du to będzie kosztowało. 
Jedność między krajem ojczystym  a A fry ­
ką Północną została o?*ódews-,ystkiem 
przez to podkreślona, żt> kilką wybitnych 
osobistości mahometańsiriicA zostanie po­
wołanych dp francuskiej -ady narodow j .  
Tern samem' tkanej a chce oodLieślić, ze 
duch lojalności miedz; Kłajem ojczystym  
a impei-jum pozostał uiezłamauym.

MiflińtN eąipsUi uchyla się 
od pol.'*yki angielskie].

Ankara, 13 młuca. W  ub. pouledziiałek 
oświadezyć miał egipski minister handlu 
Salis Samy, że stosunki sgipsko-bułgarskie 
nie uległy najmniejszym odchyleniom na 
skutek ostatnich wypaduów politycznych.

Ta ostentacyjna deklaracja egipskiego 
ministru jest zar-azem potwierdzeniem dy­
stansu, jaki Egipt zajmuje w odniesieniu 
do Anglji,

naczepy redaktnr agencji Rmiterr 
przechodzi na inne stanowisko.

{«=) Sztokholm, 13 marca. Ro opuszczeniu 
stanowiska dyrektora w biurze Reutera 
przez R odenika Jonesa, pożegnał się z, tą 
instytucją również naozcluy redaktor Bet- 
naru Richatson-Hatt, aby — jak głos5 oti- 
cjalny komunikat — przejść nu inne sta­
nowisko.

Na następcę Rickatson-Hatta przewidzia­
ny .iest kierownik paryskiego oddziału biu­
ra Reutera, Randałl N, Neale.

/  '
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in.
Niiikt penzytem nic może stwierdzić dokład ■ 

mie, nawet najlepiej poinformowany .dbsei 
■watoir, |#w Której stronie stoi w tycń k„a 
f  Uktach onecny szef rządu.

Mówi ode w Ameryce, ik, ChurtW I ■»'* 
należ/ do ładnej klasy czy nartli. B. &m
baisador' amerykański Kennedy miał po 
wiedzieć, że na zmianę kieruj© Uń obozem 
konserwatywnym i rewolucyjnym. taK jaK 
wódo, który dowodzi dwoma armjsmi, aby 
jj>nzefcomać się, która z Mch j©śt silmiegazą. 
Uświadomi oma „k lasow o". lewica niezupeł­
nie p'rzy»wyczaiła sio do niego. Uniurcniill 
posuwa sio nawet do tego. z3> podsyca. świa­
domie tą niechęć do jog1® osoby. W Izbie 
gmin wyraził sio pewnego razu o swym 
poprzedniku, że Noyiłlę Chamberlain był 
dobrym burmMśtpżfedn Biaiuiingham w trud­
niyrm roku 0  Halifa^ie  ̂wyraził się pod­
czas pewnego baniŁootJ że: „m ój pobożny 
przyjaciel stal© wiedział jak w najjpopraw- 
niejisŁj sposób korzystać z najlepszyct 
rzeczy z tego i tamtego świata".

Jego ańloi-y tet nie mógł zapobifcu tema, 
że zagranicą kursuje wiele anegdot o Mm. 
Mów_ą np., & Kieruje ,wym gabinetem, 
jakby to była klasa szkoły, że pudc^as uro- 
czysiośei stale zasypia, że kiedy dyktuje 
ważne pisma, to kładzie się do łóżka dar 
lej, że ^yj© tylko zimnym moastbęafem, 
czarną kawą, koniakiem i  cygarami.

Cy „obie myśli tóif nibj,ytany nnuy czło­
wiek Auglji, co "obie wyobraża i po której 
stronie stoi — to pozostaje bliżej nieokre- 
4lc .em. Nawet najlepsi statystycy, specja­
liści od ankiet ludowych i obserwacji mas 
ograniczają He do tw5 “rdzenia, że obecni 
władcy Anglji nie są lepiej poinformowani.

W  rzeczywistości
mają oni niewielkie pojęrhj 

o nieprzyjacielu.
iW istocie rzeczy wielkie problemy socjal­
ne zostały usunięte na dalszy plan. ..Zbyt 
wielu z pośrod laszyeh bohaterów wege­
tu je z dnia na dzień — skarżył się niedawno 
temu „Daily Exprers“. Interesują si< oni 
więcej o dobre miejsce w piwnicy i ć*  iert 
funta zakupionego w paska sera, niż o ży­
ciu we problemy narodowej przyszłości".

Niekiedy, odnosi się wrażenie, .że ta obo­
jętność angielskiego I społeczeństw a wobec 
'wszystkich tych z^sądnićżjpiołi sporów przy­
wódców Obydwóćn dbóizóy robi więeoj 
zmartwień, niż oczekiwana bitwa decydu­
jąca. W oła si© do nich, że nieprzyjaciel 
cnoe wylądować -  a oni s.ajmują się po- 
bocznemi sprawami, ołówkami do warg 
pielęgniarek, liczbą cygar .?yp danych co ­
dziennie przez Churchilla i probłunem, czy 
przyszłe drapacze chmur w Londynie będą 
miały na dachach kościoły, czy ni©. Pocią­
ga się ich. do służby wojskowej, do straży 
pożarnej, do służby pomocniczej, ale prac© 
swą wykonują owi bor zapału.

Żale tego rodzaju stały się Już tak po­
wszechne, ż© wreszcie zmiądano przerwa­
nia cało] tej akcji, dowodząc, że niema 
sensu mówić o nich i r chwili, kiedy zbliża 
sip decydująca chwila w obecnej -wojnie. 
Atak może przyj ść i yiko z tamtej strony 
kanału — pom oc tylko z tamtej stromy 
Atlantyku — o tom wiedzą wszyscy. Na 
resztę trzeba odczekać".

Tak wiec przedstawiają, się nastruje 
wśród ludności angielskiej. Ni© wgl°da- 
■ąc w szczegóły tych nastrojów, ani me u- 

jegajac jakimkolwiek wpływom — dójść 
można do przekonania, że

bardzo głębokie zmiany socjalne w An­
glii są zupełnie prawdopodobne a na­

wet nieuniknione.
■Wojna obecna przyniosła ze sobą podobny 
wstrząs socjalny, jak rewolucja francu­
ska w X V III wieku. Tak jak wówczas na 
gruzach monarchii absolutnej i fen a a li- 
zmu ugruntował sie nowoczesny kapita­
lizm, tak obecnie na gruzach kapitalizmu 
powstanie, bo powstać musi. nowy ustrój 
społeczny.

Dzisiaj trudno nrzj puszczać, na jakich 
przesłańtach będzie sie opierała nowa teo- 
rja naukowa tego przyszłego ustroju, pe- 
wńem jest jednali, że ten „szary czło wek", 
który dotychczas nie zabiera głosu, nie 
będzie z chwilą nastania mniej lub wię- 
csf spokojnych czasów — dalej przypatry- 
wa? »Ifl bezczynnie temu, co azi.“Je się na 
swiecie. Zbyt wiele było niesprawiedliwo­
ści • zbyt wiele nodzy przy TÓwnoczesnem 
uprzywilejowaniu ro'zmaitycn jednostek i 
zbytku pewnych klas.

żbyt głęboko zakorzeniony jest autorytet 
klas posiadających, aby sfery pracujące 
ni© tęskniły do posiadania takiegu samego 
dobrobytu, ale ten Ideał muei być zastą­
piony przez -inny, bardziej moralny i bar­
dziej ódpewiadajacy ideowemu wyobraże­
niu o „nowej Europie", w i stotnem tego 
słowa znaczeniu. Ta nowa Europa musi 
zapey nic możność swobodnego rozwoju 
mietylko klasie uprzywilejowanej, ale 
wszystkim członkom społeczeństwa bez 
względu na sfprę. z fakiii po-h ’ izą I na­
rodowość. do której się poczuwają. >

iV iele w tym zakresie powiedziano z© 
struny (not arstw osh Anglją ze swej stro­
n y  także nie mogła i nu© m oże przejść do 
porządku dziennego nad temi sprawami, 
aczkolwiek są to sprawy, .,© których się ni©

i

a wojna.
nitPwł poaczas wojny". Czyni sie wy-
fciłkd, aby zaspokoić nanązię tęsknotę lu­
dności dio lepszych warunków bytu. Na do7 
trzymanie tych obietnic będze 'czas pó 
źnie j, w każdym jednak razie nie należy się 
łudzić, aby ci ludzie, którym sie dzisiaj te­
go rodzą u rbietnic© składa po wojnie mie 
li milczeć, gdyby si© tych obietnic ni© do

trzymało. Takim iluzjom ulegają niektórzy 
z polityków, ale i ci, gdyby chcieli powie­
dzieć prawd©, musieliby przyznać sie, że w 
to sami nie w er ją.

Tak wieć wojna ta dokonuje głębokich 
przemian sócjainycn w Anglji, ale nię_ale- 
ga wątpliwości, że. największe
czekaj; Ją w przyszłości.

prumiany

inflacji

Nowy Jork, 13 marca. Znany półnoęno- 
sminykaAski rzeczoznawca w sprawach 
gospodarczy li, rep i-bli kański ■ * ator Ro- 
v*trt A. Taft „świadczył n« pJblićznem zc- 
br&iiłu we ćiodę. Se oh.wnio zaistniało nie­
bezpieczeństwo rt.acji , stan ich Zjedna, 
clonych wynikające z kei.h csr.óSor finan­
sowania nadmiernych wydatków zbrojenio­
wych w związku z ustawą „Land l>i W

Taft muty vzuje swoje obawy planami u- 
rzed-c skarbowego U. S. A., któcrj. jak 10 
powiedział, ^amier?.. przeprowadzić^ po- 
życzkę związkową w wysokości miljarda 
dolarów miesięczni© na okres 15 miesięcy. 
Ulokowanie tego rodzaju pozyczki wśród 
publicanjścn uważa Taft za niemożliwo. 
W ierzy on, ze jedyni© 3 m iljardy dolarów 
zostaną przejęte przez strojny prywatne, 
pode as gdy pozostałe 12 m kjardów dola-- 
rów bedą musiały być pólkryte przez ban­
ki. Tern samem pojawi si© inflacja, jeśli 
ni© będzie się chciało przeprowadzić xcgla- 
mentacji na ter sni© gospcdarczym Jeśli 
jednak się to uczyni, to wówczas nadejdzie 
dla USA forma antorytatywnogo reżimu.

Także i  rzeczoznawca w sprawach -finan 
sowych jlunisiterstwB rolnictwa Donald 
Montgomery zaznaczył w swom przemówie­
niu, że USA stoją przed ewentualnością 
istotnego o,odniesienia produkcji, albo też 
przed zracjonowaniem konsumpcji Ment- 
mo^ery wskazał prz-.ytein na tu, że w 'wol­
nej gospodarce ceny ustalane są przez sto­
sunek między zapOtrźebow mi«m a^po^ażą, 
a przy szczupłych zapasach, ceny .środków 
żywności bardzo szybMó” wykażą sikMninióśći 
do znacznej podwyżki. Bedtie zapóźno za 
Kanióńtać podwyżkę” cen w drobnej sprze~- 
aażj, gdy już ceny w hurcie będą wzra­

stały. Jeśli iaaem ni© można przejść na 
wzór autorytatywny . do zracjonowania 
konsumpcji, to musi s ię .w  porę pomyśleć
0 , wzmożeniu produkcji i o wprowadzeniu 
kontroli cen.

C. I. O, cołnaga się podwyżki 
; wynagrodzeń.

Howy Jork, 13 marca. P«ezyóont zjedno­
czenia robotników górniczych C. I. O. Le­
wiezażądał podwyżki płac d l- 500.00W robot­
ników górniczych.

Lewic moty wuj© swoje żądania tern że 
uiły robocze robotników górniczych wyao- 
rzystnje ,się w Sianach ZjedniucBuinych po­
nad normę. Minister ..praw wewnętrznych 
Harolc’ Iekes o lp i wieaz.ał na żądanie C.
1. O eiergicijnem ostrzeżeniem, wystoso­
wa nem dó robotników górniczych, aby nie 
przystępowali do strajku celem prze. crso- 
yania swych żądań, ponieważ na tyj drt- 
dzę wyrządziliby przemysłowi szkodę, któ­
rej nie dałoby się o wetować.

KofmjpikKjs. autoouii?wa w N. Jorku 
zamarła

(==) N©wy Jork, 13 marca. W  poniedzia­
łek przenpołuilnlem m.narla w Nowym
Jorku kom urn] kac J.> autobusowa z powodu 
strajku, który objął caiy pmrsonal obsłu 
gujący ton . rodek komunikacyjny.

Strajh . w tych rozmiarach jest no jwięk- 
sza prżęywą w ruchu śródmiejskim t, cią 
mu l^tatiiićh "K lat. W edług obliczeń oko­
ło  jniljow ladz: zostało pozbawionych swe­
go zv» ykfeg u środka komunikacyjnegc.

(= )  Santiago, 13 m arci. W ychodzący w 
Sanjiago de Chile dziennik „Naci,on", .wy- 
powiiacs sję w obszernym artykule na te­
mat aktualnych problemów przyczepi 
stwierdza, że rozwiązaniu domaga się 'nie 
kwest,ja istnienia rzekomej „5 tej kolumny" 
lecz sprawa wynalezienia nowych rynków 
zbytu, w miejsce tych, które Chille utra­
ciły.

Troski dzienników cnjlliisikich, jak ró­
wnież prasy południowo-amerykańskiej, są 
zresatą zupełnie usprawiedliwione. Z, chwi­
la bowiem nciiwalenia o stawy c _ pomocy 
dla Anglji przez senat Stanów Zjednoczo_■ 
ny. h przyszłe wypadki sprowadzą na kraj 
wiele po ważnych zmartw ień. Z tego powo­
du jest rzeczą zrozumiałą, gdy chilijski 
dziennik „Qpinl»n‘ wyraża nadzieję na u- 
trzymanie przez Stuny Ziednoczoits óeu

tralności, ale ro wnooześnie i obaw przed ę- 
węntualnem wciągnięciem Aineryiti łaciń­
skiej wbrew je;' woli w ogólne zamieszanie.

Anglosaski koń trojański w Ameryce ła­
cińskiej wpływął dotąd na przychylne u- 
stosunkowanie sie .państw południowo-a­
merykańskich do prujekto pomocy dla An­
glii, jednak nie udało sie ir.u tej przychyl­
ności pozyskać- Będący na angielskich u- 
sługach urugwajski dziennik „E! Dia‘f „pu­
szczą farbę" pisząc o wycofaniu sie Amo­
ry ł  i poiudiniowej od udiziału w kampanii 
angielskiej, wzywając Jednocześa.b najsil­
niejsze pansTwa Ameryki łacińskiej
ii gentyni i Esi azylję by wstąpiły v  ślady 

Sianów Zjednoczonych.
„El Dia" postępu.p. zaten za śladami lor­

da Willingdona, któremu też nie udało się 
nic wskórać. ,

Odezw a gen  
do n arodu

( - )  Bukareszt 13 marca, Prasa rumuń­
ska opublikowała we wtorek w sensacyjnej 
formie odezwę generała Antonescu do na. 
rodu, w ktńrej z okazji zakończenia nlebi- 
siytu wzywa on wszy1 tkich Rum „nów do 
wspólnej pracy dla dobr kralu i apeluje 
o wytężenie wszystkicn sił dla jednego ce 
lu, mlenow.cie dla ojczyzny.

Odezw i stwierdza na wf tenie, że wszyst­
kie prowincje Rumunji dały przykłąd 
v. spaniałej i przykładnej zgody, wypowia­
dając y  błebiscyeie gorące pragnienia uja­
wnienia jedności Rumunii. W szyscy bez 
różnicy wieku i zawodu, młodzi i starzy, 
wieś i miasto, bogaci i Ubodzy dowiedli, że 
są przedewszystkiem Rumunami i że ojczy­
znę cenią ponad wszystko.

„Rumuni, dowiedliście, że naród rumuń 
ski nie ginie i nie m oże zginąć. Serca 
wszystkich Rumunów biją dziś.zgodnie dla 
jednego celu: dtia ciezyzny Ostateczne zwy­
cięstwo może być równoznaczne tylko z 
pełnem zwycięstwem narodu".

W dalszym uiagu odezw ,v gem, Antonescu 
podkreślił, że jes  dumny, iż przypadło mu 
■kierowanie losami tak zwarł go i cjedno- 
ozonego narodu, priczem oświadema. .Pozo­
staje mi teraz tylko jedno życzenie: aby 
w szyscy ci, którzy wyłamali się i jedności

rtimuńskiót? — ci nieliczni, bardzo nieliczni, 
którzy ui< obdarzyli mnie „wojem zauia- 
viem, m ogli znaleźć w moich przyszłych 
wysjłkach podStaWę do zrewidowania swe­
go jdaniff. Ż^dam od was, abyście wszyst­
ko oddali oijca vźnie; Waszą sumienność, 
siłę woli pracę i ofiarność".

Odezwa kończy się słowami: jRUmuni! 
W  niedłngim czasa-e przedłożę wam mój 
program prac, ra któ"ym mu„imy zondo- 
vać nat.,zą przyszłość. Będzie się on opierał 
na narodowo-si.cjalistycznym świetopoglą 
dzie, który jest wyznaniem wiary was 
wszystkich, na 'podniesieniu' stanu chłop- 
sliegn, na poszanowaniu pracy i- na kam o- 
ścć ńąródowej, jaka przystoi narodowi bo­
jowników, gotowych do wkroczenia w no­
wy przyszły świat. Dó zrealimwania tego 
programu pcwołam wszystkie siły narodo­
we, je.’  cały świat pracy, całą mądrość 
wieku dojrzałego i cały zapał mlodareżj. 
Przepełni >uy wiara i wdzięcznością aa 
wasz® zaufanie, żadam ed was wykiwania 
TundaTneniów narodowych, nonie wąż odda­
łem się uały na wasze służbę i króla i w 
służbie tej p w s ta n ę  ąż dos ostatuleę-o 
tehnierda Najifrrńd Rumuni? niech nas L eg  
prowadzi ’ Niech żyje Rumun ja, niech żyje 
na sa K róli

Podp. Antonescu",

Rumunssd «n!n^ter propagandy 
piętnuje 

metody p ro p a n y  aniHeiskią.
i'=) Bukare g , 13 jmarca. 

mister propagandy profewor 
o/uował w najostrzejsŁych słowweh 
przedstawicieli prasy uagraeiczue;' xoetoó> 
amgiolskiw; służby łnfonuacyjmej- która 
przeai swuje (lomieiiieirm w języku mumań- 
skin, usiłuje siać niepokój ! 'nlóB^oek, ina*r„- 
du rumuńskiego.

Woibec licznych Kłamstw, rc-zpu wszech* 
uiamych przez tę służbę informacyjną, mi­
nister Crainic w szczególny sposób podkre­
śli.t fakt, że Run.unja nie jest bynajmniej 
„okupowana" nrźtz *i ni" niemiecką, iec£ 
że sama zwróciła eię do Rzeszy i. emi««kiej 
z p 'v ćtą  o przysłanie misji eił zbrojnych.

Minister odparł rórwnież ^decytjowamic 
pogłoski ńa tema* gospodarczego wy korzy, 
stywanla Rumurjii przez Niemcy, v. jkn_'iL- 
ją  przytem ma oświanezemie szef*, państwa 
gem, Antonescu, wydane przed oL łu  aalt- 
dwu dniami w związku a komferemeje z 
marszałkiem .Rzeszy Uoenkigeri: w Wx©- 
dmiu. Jak wk domo, oświadczenie te Siwiei- 
dzało w sposób zdęcyduw amj. ż© Bomytodj! 
jesit w dalszy a. ciągu kieiuwuiczk^ śwegól 
życia gospodarce , v i de 'yduje si»n,^zaeL 
nie do jakiej wysokości kapiloi „ogramit^n 
my m oż»i być zaimteresewamy w i cmmU-. 
skiem życiu gospodarozem.

Przyjęcie pożegnalne dla nowego pogła 
runiu^Kloyu w Tokki.

( =9 Bukareszt 13 niama Poseł Japoński 
v  E„ka reszcie wydał w ponfeddałek po-
Ż M d n y  obiad na cześć a< wi nisnuwanb. 
go posła rumuńskiego „  Tokh gonnWła 
BaMulescu, który w ub. lećarh prK»bywa< 
dłutozj c a s  w lokle  w charakterze ru­
muńskiego attache woJskowego.

W  przemówieniach, jakie prz^ tej spo­
sobności wymieniono, podkreślone po­
nownie łączność Rumunjii z Paktem Trzech' 
Mocarstw. W  toku przemówień zakomuni­
kowano, że gem. Baguleseu ofiarował p a n . 
Jtwu mmnńskieini: swój ceńmy zbiór sztu­
ki japońskiej, za które pewne komsorcjuin 
zagraniczne ofiarowywało mu niedawno 
500 miiljonów lei.

VV  k i l k u  w ie r s z a c h .
Jak komunikuje belgijskie mimisterorwu 

■spraw wewnętrznych, Belgowie internowa­
ni ‘ -Otychczas -p S iw ajcarji od cl wil" wy> 
pad,sów wojennych w ubiegłym roku dzię­
ki pośrednictwu władz niemieckich, zosta­
ną wkrótce sprowadzeni *do Belgji.

*
Generalny Gubernator Algieru, admirał 

Adriat przybył do Vichy, gazie został na 
tychmiaui przyjęty praez marszałka P e ­
taina i odbył konferencję z gen. JSTeygan- 
dem. ,

%
„New York Times" w ■Łprawozdanin ł 

T argów Lipskiem podkreśla wielką ilość 
wystawców i zdecydowanie międeynaro 
dowy charakter tej imprezy.

*  /
Marynarka Stanów Zjednocz.onyoih p iw  

nuje urządzenie bazy operacyinc.' w po­
bliżu portu Norfolk n stanie Virginiia.

Senat w Waszyngtonie uchwalił łączną 
kwotę półtora miljarda dolarów na rozsze 
rżenie baz morekicn łącznie z Guam Sa­
moa, o ‘az terenami na Atlantyku, przeję­
temu od Anglii.

*
Wojska japońskie które niedawno w y­

lądowały w Pakhoi i ińnycm ’'»o,riach chiń­
skich. po wykonaniu swego zadania, pole­
gającego na sparaliżowaaru południowo- 
zachodnich chińskich źródeł zaopitrzaniaj' 
zostały z powrotem wsadzone ne okrętj i  
jako w a r t y  ko pus ekspedycyjny oczeku­
ją na dalsze zar ania.

*
Konsulat nry y jsk i w Bafawji węzi rał 

wszystkich Anlików zamieszkałych w ln - 
djaeb Holenderskich, do gromadzenia za­
pasów konserw, benzyny i pieniędzy.

*  ■
Minister spran zagranicznych joti ,now 

Zjednoczonych Hull powołał do kraju 
radcę i ambasady Stanów Zjednoczrnych w 
V ichy Murpmy‘ego, celem 'złożenu spra­
wozdania.

*
Zwiąż ik KatoliKÓw „Caritas" podjął sze­

roką akcję pomocy w ostatnich miesią­
cach na rzecz abogiej ludności Pragi, Or­
ganizacja Pom ocy Narodowej' przekazała 
na akcję „Caritasu" sumę około 100.000 
koro a.

*
W  czasie ataku niemieckich scigaczy na 

angielskie transporty konwojowane, kilu a 
łodzi niemieckich wyratowało z wody 20 
ruzbitków, pochodzących z zatopionych 
parowców angielskich. A kcji ratunkowej 
dokonały załogi niemieckich ścig,a,czy przy 
narawmiu własnego życia w wirze to :zą- 
cej się walki pomimo silnej fali i nieu­
stannego gwałtownego ostrzeliwania przez 
angielskie kontrotrpedowce, ■

Jan. doniesiono z Nowego Jorku, angiel­
ski okrę handlowy „Anglo Peruvian" po- 
j rnn. 5.457 kr. t. r. zosta' storpedowany na 

1 Atlantyku, skutkiem czego zatonał Część 
załogi- w poniedziałek wylądowała w Bo* 
stenie.



„g o n ie c  k r a k o w s k i*  8X. n^t u w .

Dyplomatywn> bag^i z bombami
( =  | Istambuł, 13 marca. Wkrótce po przy­

jaździe b. posła angielskiego w Sof ja. Rea- 
deilaj wraz z członkami poselstwa i perso- 
ra  em Jtozą-cym 70 osób do hotelu , Pura- 
Pąlaot w Istambule we ,/torek około _-o- 
w  22, nastąpiła silna eksplozja w hallu 
M ilewym , gdzie znajdowały się bagaże 
I kiCry ezfonków tej wiploosa howe] placó­
wki dyplomatycznej.

Wskutek wybuchu zplnąli dwaj tureccy 
policjanci oraz pewna Anginka, natomiast 
kilku osób, przeważnie Anglicy, odniosło 
zranienia lżejszej lub poważniejnzej natu­
ry. Siła wybuch ł była tak wielka, iż hall 
hotelowy został poważnie zniszcruiy, przy 
ezem wyleciały szyby w sąsiednich budyn­
iach I w przejeżdżającym w chwili wybu- 
U,u wozie tramwajowym.

Przybyła na miejsce stfrai pożarna uga- 
■ito ogień. W edług wszelkiego prawdopo­
dobieństwa, ma lię w tym wypadku do 
ozynienid z wybuchem pocisku, umieszczo­
nego w walizach Anglików.

Amerykański ueee^ał o włrzucenLi 
przeł Anglję plantu po&wey HopYPrt
(=») dowy Jjrk, 13 marca. Na łamach 

■New Yor k H, .ald Telegran.n." iwprawia 
Mą fi.merał Johnson w ostrych słowach z 
odmownem totanowiekiem Angljl w spra­
wi" dostarczenia środkow żywnosęi' naro­
dom ,‘u ,o1»e.sskim. ,

Jonn-son przypomina, ż ł plan p on ocy  
Hooyera niema bynajmniej na celu udzie­
lania pomocy narodom prowadzącym v. uj- 
nę, ale jedynie wspomożćnie tych narodów, 
które Anglja wpędziła w wojnę, a które 
jak bo pcipad wszelką wątpliwość stwier- 
daouu, nip są w stanie pomóc sobie z wła­
snych śrudków. Nie uwzględnia się tego, że 
niema powodów, dla których Ameryka o- 
prócz. swoich podarunków w postaci broni 
dla A uglji miałaby zapominać o dopomc- 
i miu Belgom, Holendrom Francuzom i 
Duńczykom,

WywSż Argentyny spjHtt o 85"/*
(=>) Buenos Aires, 13 marca. Urząd sta­

tystyczny opublikował nowe. znamienne 
cy fry  dotyczące . katastrofalnego spadku 
wywozu argentyńskiego w ciągu dwóch 
pierwszych miesięcy bieżącego roku.

Wed(lug opuidikowanych Cyfr w'; wóz 
z Argentyny, w porównaniu z rokiem 1940, 
■padł o . *t' 7k» 1.?8f,000 ton, to jivt o 85%. 
Z  pośród głównych artykułów produkowa­
nych przez ten kraj, wobec odpadnięcia 
rynków eropejskich, Aiger.tyna nie ma 
możności pozbycia 88% swoich zapasów 
zboża i około 46% produkcji mięsa.

KRONIKA
Wiótenny przydział tpkni 

dla pszczelarzy.
Częstochowa, 13 marca. Do wsŁyatkich 

Zarządów gmin i miast zostały wysłane li- 
«iiy zamówień o * Cul :ior do wiosennego 
karmień u psactoł. Cukier otrzymają tylko 
ci pszczelarze, którzy będą umieszczeni na 
listach zamówień, gdyż tylko z list zamó­
wień wynikająca ilość cukru zostanie na 
kaidy puwiat przyznana.

Dlatego każdy pszczelarz we własnym 
interesie powinien dopilnować swego ogło­
szenia i zaciągnięcia się na listę. Cena cu­
kru wynosić będzie około 1 złoty za kilo­
gram. Maksymalna ilość ciiki u. przypada­
ją ca  na jeden ul — wynosi 2 kg. Miejsce 
opi zedaży cukru, jakoteź i dalsze szczegóły 
zostaną podane. Przesyłanie poaań o przy 
dział cukru do Związku Pszczelarzy przy 
Izbie Rolniczej jest bezcelowa

Kraków, 13 n w ca . W  |lśt iz. 1939 r. 
rózpoczę' > orjunizację spółdzielń' i„ ln : ■ 
cżych w Gei.JralnenłGubeinatu.stwIe. W b,
państwio polakiem istniało około 18.000 
spóhMiełni, których członków zarządu jed­
nakże po większej części nie można już 
było odnaleźć. Również i księgi handlowe 
spółdzielni w znacznej mierze zaginęły.

W  dziedzinie dawniejszej spółdzielczości 
zaobserw ować można było spotykany czę­
sto dawniej fakt, że podstawy ustawowe 
były zupełnie odpowiednie, jednak \» pruk- 
tyc-znem przeprowadzaniu ich napotykano 
na ciągłe braki. Za czasów polskich na cze­
le spółdzielni stała państw swa rada spół- 
dzlel leza, otrzymująca swoje .mkazówki z 
ministerstw rolnictw - i skarbu,

Oebcnis kierownictwo spółdzielni, któ­
rych ilość wynosi około 6000 i z których 
większa część ma charakter rolniczy, mieści 
się w wydziale aprowizacji i rolnictwa 
przy Ui*ę«Ule bi n p l r g i  Gubernatora.' 
Obecna ztaua spółdzielcza składającą się 
z niemieckich i polskich lachowców, .pra­
cuje według wskazówek kierownictwa uu 
niczego i jego zasadniczych wytycznych. 
Przy pomocy ustanowionego przez wspom­
niany wydział komisarza, wykonywana jest 
J jontroto i  nadzór nad pracą spółdzielni. 
Radzie spółdzielczej podlega Zwią/ 3k rewi­
zyjny, ja,ko instrument do badania czyn 
uości spółdzielczych.

W celu stworzenia'ze epółdziehucy pp|y- 
teczinB(ro dom en tu w dziedzinie rynkowej, 
trzeba było dokonać żmudnej i drobiazgo­
wej procy. Ze spółdzielni danego powiatu — 
Generalne Gubernatorstwo ma w całości 4u 
powiatów —- stworzono przy pomocy najle­
piej zorganizowanej spółdzielni, znajdują. 
cc.i się przeważnie w siedzibie starosty po, ■ 
wiatowego, „Spółdzielnię Pow iatow ą, k tó ­
rej zadanie polega na zaijganizowaaiu Cal- 
k» witego handlu rolniczego. Stara się una 
między, irnemi o zarejes'riw ahie wisżyst- 
kieh zakładów i przedsiębiorstw rolnych, 
uraz o zaopatrzenie gospodarstw rolnych 
danego powiatu we wszystkie potrzebne 
artykuły użytkowe dfa rolnictwa.

Takiej „Spółdzielni Powiatowej" oocura^

jesst _w charakterze orgamn nadzorczego 
kuOiisarz niemiecki, otrzymujący odpowie­
dnie wskazówki w dziedzinie organizacyj­
nej od komisarra związku rewizyjnego, zaś 
w dziedzinie -dynaeji targowej z Central­
nej Placówki Rolniczej.

Doświadczenia uzyskane w 'ciągu jednego 
roku wykazują, ze organizacja spółdziel­
czości zdała świetnie rg-jamin. Można na­
wet posunąć się do twie rdzenie, że głównie 
dzięki isunieira spółdzielni zdołano gładko 
i bea pi^oszkód zarejestrować całkowity 
®bióx toiwny i skierować go na drłszą dro­
gę właśoiw?. Ten s® 'i fi.kt już jako toki 
obrazuje dostatecznie doniosłość pracy 
spółdeiiclczej w Generałnem Gubernator­
stwie.

Jak ciężką była t« praca, u niektórych
wypadkach pojedynczych i z jakiemi tru­
dno, śoiami trzeba się było uporać, wynika 
z danych statystycznych spółdzielni mle- 
czairnkich. Gały szereg zakładów zostało 
zniszczonych w czasie działań wojennych 
i tylko stopniowo można było uruchamiać 
poszczególne mleczarnie. Dawał s ir  rów­
nież We znaki dotkliwy brak'mleczarń

Dzięki k or^kw ei tnie przeprowadzonej 
rej es .racji mogio już w pierwszym kr.ai- 
tale 1940 r. 194 czynnych spółd-ieinn.mie- 
Czarskich cLęsiarczyć 1il>7 miljonów IKrów 
mleku, w aiugim kwartale 319 czynnych 
spółdzielni mleczarskich dostarczyło IU  
mUjwiiy, a w trzecim kwartale 394 spół­
dzielni mleczarskich nawet już blisko 30 
mlljonów 1. mleka.

Z danych tych wynika, że spółdzielnie 
we wzrastające,1 mierze priyczy ntoły 
■> ożywienia handlu wiejskiecjr Dlrtogc 
też zamierza się znacznie wzmocnić pod­
stawy spółdzielni powiatowych. Dzięki 
jeszcze ściślejsze; lejesiraoji produktów 
rolniczych nawet w najmniejszych miej- 
scowościaen >rzy równpcaesuoj rozbudo­
wie wszystkich istniejących na terenie po­
wiatów spółdzielni, uzyska się jeszcze w 
większej mierz zabezpieczeni® zagadaie- 
nia aprowi zacyj nago w Generałnem Gn- 
hem aioiaw ia,

wlę płci żeńskiej, mające około dwócb ty­
god n i, utrane w kaftanik wemiamy, szary 
sweter i skromną bieliznę. Dziecko pizenia- 
siono n; punkt śajńifiąrmy PCK i po spo­
rządzeniu protokołu wysłana do domu wy­
chowawczego im. ks. Baduena przy ul. No- 
wobrodakiej.

36r uypadkćw -anoCawano w lutym br. 
w Warszawie.

W  ubiegłym miesiącu, według lanych  
statystycznych Pogotowia Ratunkowego i 
władze policyjnych, wskutek przejechani* 
przez różne pojazdy lub katastrof 19 osób 
zostało zabitych, a Si odniosło rany. Trzy 
dzieści osób targnęło się nu życie, w tej lir 
czbie 8 z wynikiem śmiertelnym, jedna oso­
ba poniosła śmierć przy pracy, a 22 zostały 
P037.wankowane. Pozanem 12 osób zostało 
zamordowanyeii lub zabitych, 31 uac^adzia- 
ło (6 śmiertelnie}, jedna Owoba zmariie je ­
dna osoba rmorł& z wycieńczenie., wje-zca® 
jeden chłopiec zoeu l ranny wskutek wybu­
chu niewypału. Ogółem więc w miesiącu 
lutym w Warszawie 54 osoby zginęły tra­
giczna śmiercią, 168 zaś zootało prsiswackio. 
w an/ch  Pogotowie ratunkowe wzywane 
było w tym okresie do 360 wypadków, czyli 
pMLflcięinie 12 razi dziennie.

Taczał się  sezon żeglugi 
śląsko-sandomierskiej.

(Jo) Kraków, 13 marcu. Z dniem 3 n»er- 
ea zaczął się .ezo>i nawigacyjny Żeglugi 
^ląsIcb-Sandemlersklej. Wczesny wyjątko­
wo w tym reku kurs statków pasaiersko- 
towarowych został zapoczątkowany dzięki 
dogodny (■ w  runkom rzeiznym.

Równocześnie zostały uruchomiom ho- 
lownih', które podciągnęły próżne galary 
Z--portów zimowych pod węglowe łado­
wnie kopalniane na Przemszy; w ten spo­
sób rozpoczął się spław węgla.

Pasażersko-towarowe statki odchodzą 
rant u odzień o godz. 9-tej. z wyjątkiem 
wtorku, z przystani w Erakowń do K or- 
ozyna, wracają zaś następnego dnia. W  
p ry itły n  tygodniu zaczn~ kuw n, £ ró-i 
wnież statki nocne o godz. 3 wieczór ta 
samą t,*asą.

Na m ocy rozporządzenia o używaniu pu­
blicznych środków komunikacyjnych przez 
żydów w Generałnem Gubernatorstwie, ży­
dom wo-1: o używać wszystkich wodnych 
środków komunikacyjnych z wyjątkiem 
promów, tylko na podstawie posiada nia 
pozwolenia. Co do ludności nie-żydowskiej 
igrąniczeń niema.

M oi ADREŚY APTEK, DYŻURUJĄ­
CYCH DZISIEJSZE I NOCY W  KRAKO­
W IE: Krowoderska 74, tel, 149-56; A dolf 
H itler Platz 22, tel. 187-04;. Gertrudy 1, tel. 
136-90; Długa 4, tel. 102-94; Krakowska 9, 
tel. 102-51: Kazimieraa W. 76, tel. 154-55; 
Szczepańska 1, tel. 104-02; SeM torska 5, 
te l 1 iu 78; Rakowicka 12, tel. 114-08; Bro-, 
daiiakiiłgo j,

uonnęcfc pozv« u » j

n a  p i ^ y m i t e n k
Kraków, 13 nmrra. Jak donosi w ym iął 

oświaty ludowej i propagandy P"s,y u1 sę­
dzię ozeia dystryktu krakowskiego, Udzie­
lone już zezwolenie aa wystawienie pewnej 
i „,aki widowiskowej -w dn-iu 16 de 23 marca 
.1.941 w Starym Teatrze, musiał s byś sotnię- 
te, ponfiważ organlzatoray działali wbrew 
przyjętym ta sienie zobowiązaniom. Z togo 
powodu przedstawienie lo nie odbędzie ślę

STAN WGPY -A  WIŚLE wynosi* dnia 
18 marca w Krakowie 475, w Zawichoście 
512.

(Jo) OSZUSTWO „NIE OPŁACIŁO S1Ę“
Ostaunio sąd kam y w Krakowie skazał M. 
Wyrwioza i. niejakiego Sobczaka za .wyłu­
dzenie od pewuegc Lupća z Myślenic kwo­
ty 250 złotych,, wpłacone; na zakup 5 kilo­
gramów' skóry. Transakcja między oskar­
żonymi a kupcem ni lała miej sce w pew nej 
bramie domu przy uh Bożego Ciała — Jak 
się później okazało, oskarżeni przywłasz­
czyli sobie pieniądze. Kupiec przypadkowo 
rozpoznał obydwu oszustów na targu i od­
dał ich w 'ręce policji. Sad skuzai Wyrwi- 
cza na l rok więzienia, Sobczaka na 8 mie­
sięcy.

(Zet) Z KARABINEM NA WYPRAWĘ
ZŁODZIEJSKĄ. Przed kilkoma dniami 
późno wieczorem kilku osobników włama­
ło «itj do sieni mieszkamia Ignacego Kozła 
w Dobrogo«zcfc.ycach. gm. K roczyce koło 
Wolbromia, gdzie zamieiźali dokonać kra­
dzieży. Żuiua Ko/.to usłyszawszy wzmer w 
sieni, wybiegła inneihi drzwiami na po­
dwórze i wszczęła alaim Wówczas ;jeden 
ze złodziej wystrzelił w jej kierunku «; ka­
rabinu, lecz ohyLił. Spłceizem złodzieje 
/dążyli óaraść tylko trzy gęsi. Złodzieje 
dostali się do sieni przez podkop w murze. 
Jednego z nich policja juz ujęła.

(Jo) KRADZIE2 W  TRAMWAJU. Ka 
szkodę W ol ińskiego Jańa skradziono w dn. 
10 bm. tecizkę Zawierającą dokumenty.

)Jo) >D!E.J tZANI O KPAOr.LEŻ. W  
estatńiSh dniach I-szy Rewir Pól. Krymiu. 
zatrzymał: W iktora G1 zika, Antoniego
Giodziku Adama MiHi i Balemewską 
Mairję jako podejrzanych o' współudział we 
włamaniach mieszkaniowych i sklepowych; 
równocześnie został zatrzymany Leśniak 
Tadeusz za kradzież Pu wet-o z gmachu Pe- 
ozty głównej na szkodę pracownika poczto, 
wego.

(Jo) WŁAMANIA. Do warsztatu Feliksa 
W oźniaka przy uł. Stradom 8 dokonane 

. w tych dniach włamania i skradzione nas 
trunsmisyjny, 2 kasetki, oraz maszynę do 
pisania marki „Erice” .

Nieznani spiEwey włamali mę ne strych 
domu przy ul. Dietla 57, skąd na szkód j 
Frydy J jbker sł żądli bielizn, wartości 
ponad 600 zł. Policja  prowadzi dochodzenia 
w obu wy padkaeh.

(Z t) z z e m sty  U s i ł o w a ł  z a b ić
SĄSIADA. Józef Rzędowsiki ? W oli, gm. 
Zagość w k,wiecie buskim, mająę osobiste 
porachunki ze swymi sąsiadami Janem 
Ozecrwią i la^^m Becha, no stanc wił nierw- 
szego zastrzelić, a drusHego wnali .̂ Plan 
/rhóistw a nie udał mu się gdyż Czerwia 
ranił tylko w  ramię. — Sądząc jednak, że 
Czerw jest ciężko raimy i grozi mu śmierć, 
udął s:ę dp drugiego sasinda Becha, pod 
zahudowańia którego podłoż?* ogień. Część 

' ud,ow ^ spłonęło. Zbrodniarz wbiegł i

-

% prow incji*

Skradł dwie obrączki iluiNw.
W Piotrkowic skradziono Marianowi 

Mastalef^ówi, utrayruująceann dom uosh-- 
go wy, dwie obrączki ślubu®. Złodziej, któ- 
lym okazał się niejaki Kozarek nocujący 
kilka razj u Mas talerza, _ nie cieszył się 
długo swoim lu^om; policja przytirzymaia 
go bowiem w chwili, kiedy zamierrau. spi« 
ńiężyć skradzione obrąozL’ u pewin^go pa­
sera w Tomaszowi®.

Ktad/Ież wj warsztacie ilusareldi.u
Do warsztatu ślusarsko-nowimnicznego 

Zygmuma Piotrkowioi# w Piotrkow y 
aoetali się nocy onegdajszej, po wyMofu 
szyb w oknie,, nieznani złodzieje, Którzy 
skradli znajdujący się w warsztatu rower 
męski i różne narzędzte ślusarski® lączneg 
wartości 1.600 złotych.

Z aaM koncertow i,

„M oja  CftffZOnettcr" 
S ta n ic iK u  Drabika

Kraków, 13 marcu 
Kiedy tółŁa tygodni temu odbywał się

M S ^ & s s  ■ s m m m ®
musiały odejśę ód bram Domu Pląstykó.w; 
gdyż mimo najdalej posunięte; igóścijnnuśoi 
gospodarzy, nie dało się znaleźć dla nich 
miejsca. Uwzględniając życzenia szerokich 
sfer publiczności:, Drabik wystąpił z dru­
gim koncertem, który również ściągną’  do 
Duma Pla».yków tłumy cłuckmcey 

Bfóimjsław Drabik jest artystą, który nie- 
tMko posiad* wybitny taleńt : wspaniałą 
fecuiukę śpiewaczą, ale który umie także 
nawiązać beuhany koritakt z publiczno­
ścią I utrz>i.«ać g< aż do końca wys *ipu. 
Drugi jego występ w Domu PlustyKÓw 
wypadł bodaj jeszcze lepiej, niż pierwszy.

Na ostatnim koncercie Drabrfi posunął 
się do bardzo ryzykownego kroku, a mia­
nowicie rozpoczął koncert od punktu, któ­
ry  raczej powinien być knlm!nacyjnym 
punktem występu — od arji Jontka z „Hal­
ki” Moniuszfoi. Tak świetny , start" roaentu- 
zjazmował publicziiość, e artysta utrzymaj 
się na tym wysokim poziomie a. do końca. 
W seauiały i doskonale wyfakólony głos 
Drabi)"! górował nad salą, zmuszając 
wszystkich do pewnego rodzaju transu ar ­
tystycznego. Co zaś znaczy ujarzmić sa ­
lę kawiarni* ną —- rozumie tylko ten kto 
raz przynajmniej miął możność występo­
wania przed tego rodzaju audytorium.

PnnJktcm kulminacyjnym kunc«rtv byłą 
wiosna kompozycja Stonisławn Drabika 
do słów Witolda Żęci enterd pt. Moja Can- 
zonetta. Drabik, komponując ten utwór, 
musiał sobie zdawać z tęgo sprr.wę, że sta­
wia on wykonąwCy wielkie wymagania 
Musiał wiedzieć, że wymara ona nm ylkt 
znakomitego opanowania śpiewaczego, ale 
tąiKże wczucia się w ten nastrój liryczny. 
W  utworze, tym wyszedł u u jaw  cały ro­
mantyzm artysty, cała jego tęsknota do 
rzeczy nieopisanych, k+óre można w y r a z ić  
jedynie w  muzyce Wykorian-h utworu 
n«jł« na wysokości kcmpozycjl.

A rje włoskie, polskie i serbski®, wykona­
ne.przez Drabika w ramach koncertu, ą w -  
tały się w Jetfna całość, którą ciraraMery. 
zowała wspaniała klasa śpiirwacz® artysty. 
Goździki i w paniałe orchidee które były 
wykazem hołdu widowni dla jegó talentu, 
zcchęeiły go do kilkakrotnego bd-sowanią, 
witanego z entuzjazmem prze* słuchaczy.

Koncert Stanisława Drabika to \me( een- 
se c j„  muzyczna ale przeżycie. Drabik to 
n i etyl ko człowiek, który żyje śpiewem, ale 
człowiek, który tćirti śpiew ukochał, 1 dla­
tego tom wiecej daje on słuchaczom r-a 
swym koncercie niż ,ar*ysta który szuka w 
nul>licznym wystęri® zadowolenia i rłasne- 
ro i  oklasków Drabik chce dać słuchaczo­
wi wyższe waruości i zailar.ie to sipełnia w 
zupełności. To było istota Koncertu śro« o 
wego Stanisława Drabika. (dl

Z  W arszaw y i oksiicy.
'edrzi lia niemowlę.

[, ,°ędlnej dworca głównego w W p

Migawki.
m

P o s t n a  f ilo z o tj ia .
Ha^Cóż i-ubićl! Siedzimy ze smutnomS 

minami nad doiwzem „ala deska i dumdc 
jpy-e bigosie i kiełbasie z kapuaią Nawet
b f w u ,  W&bihiJajW- pćwnfe mtęenw-^PtMity
bardziej mii zwykle „pieni się , .oparzone 
widuvi»nią że używamy go do popijania 
postnycl potraw.

Runad uszastemi kuflami spoglruam^ 
apatyczni® na cc dzionuych gości icnajpKi 
„Pod Starymi Mnramr, w^dza:ych się| i 
w gęstym papierosewo-cygnaowym dymie, 

„Wędzących się"... jakże miło, jak apoty^ 
czni® brzimi to słowo. Przy wuuza na myśl 
różowi ekko podwędz-<uą szyneczkę, przei 
wędzony ozorek, deli^»1uą >olędwiczaę 
pachnącą dymem jałowcowym™ A teraas 
post... I  dorsz...

Rozmowc piay naszym stoliku snę nie i 
klei, nikt me opowiada tryskających hu­
morem dowcipów... Posil I  prhj innych sto­
likach „stamiugaści" siedzą posępnie i msto
cząco- , • ! »

Zadymioną C’ sze knajpki przei,* wają tyis 
ko od czasu do czas r półgiutsCin rzucaną 
uajmówienia. Po fachowych .ma-eśleniia, J 
poznać, że zebrał się tu „kwiat piiwoszów , 
smakosz® i niebylejacy znawcy tego trunku;

„panie Starszy, małe piwko, ale w ciem 
kim szkle"...

„Uużo piwko s uchem ... t.
„paaie Józiu, generała bez piany 
Nie słychać tylko tak często, do niedaw, 

na Drzmiących zamówień:
„panie Starszy, chciałbym TCOS zjeść™ 

albo:
.panie Józiu, coś solidnego... na pod­

kład"...
b o  cćt dziś można dusuaó ..solidnego"™

^Nagae irzW' się otwiernją i wcnodzl 
z rozmaehen dwu młodzieńców... Wesołych, 
roześmianych... Zbliżają się de lady i jeden 
z nich woła:

„ProŁzę małe flaczki!"
Wyraźni" poi/iedział „Proszę małe flac— 

k i1!! — Wszyscy spojrzeli z zaciekawień 
niern Ma „śmiałka". .

—■ Zatwardziały grzejnik , czy benboZń 
nikł — pytaliśmy oczami. _ . - •
• Nawet jego towarzyszowi zamówienie to 
wydaio się dz-iwne:

— Anten, ta oo ty robisz — zsAyzłfa pecrswaH 
dować lwowskim akcentem — -a przecież 
dzisiaj post, a ty „krzyczysz" flaki.

— Bo Maki nic mięso! — odmowiada sta­
nowcze drugi młodzieniec.

— Jakto nif mięso? A z czego się J0 
robi? Przecież nie z drzewa, tylko z krowy..,

•s- Z krowy, ale nie mięso! Masło iCŻ się 
robi z krowy ,a ozy masło to mięso?  ̂

l a  co ty gadasz? masło to me flaka 
A fla^i to jeunaa mięso.

— A ja  ci dowiodę, że nisl! Wyobraź jo- 
bit,, ż“ insiesz, do rzezni i żądasz kiło m: ęsa, 
s  on ci daj® kilo flaków... Oo ty na to?

— Ja go na to flakami urzeL leb...
— Ą widzisu Vęięc flak! td nie młeanl! 
Towarzysz filozofującego młodzieńca oo.

myślał cnwilę, podrapał eię po twarzy 
i wreszcie zwrócił «dę do kelnerąi

— Panie Starszy, auże flaki,..
Butli J



'JONIEC- K R A K O W S K I" Nr. 61. Piątek, 34 mam* laH .

BOH DAN  K A R fcL S K I.

w u n r r a m i -
10)

— Nie, nie, wcale nie biorą panów za 
bandytów, ale proszą mi powiedzieć «o 
się stało?

—  N ic w ielkiego. Ta banda uciekła i 
zostawiła na~ no i panią. A le jakoś so­
bie damy rady. Niech się pani nie boi. 
Jest pani pod naszą opieką.

— Nie b o ję  się, ale chciałabym  wie­
dzieć, gdz;ie się znajdujem y. _

— Tego niestety nie wiemy. W każ­
dym  rą /ie  gdzieś daleko cd lądu. Musi­
m y oz;sikać na jakąś szczęśliwą okazję.

•— A  dlaczego załoga uciekła?
— 'Zdawało się tym t-z/zui om, że okręt 

toni®, w ięc uciekli. A le jak na razie to 
wszystko idzie dobrze. Burza usteje i 
jak  stwierdziliśm y okręt przes tał się za­
nurzać. Jeśli nie, nastąpi zwrot w pogo­
dzie to utrzym any się_ na pow ieizchni 
do chwili, kiedy w iatr i prąd nie zanio­
są nas na bardziej uczęszczane szlaki.

—  Umrzemy z głodu i pragnienia.
— Tak źle jeszcze nie jest. Jedzenia 

mamy dość. Jest nas przecież wszystkie­
go ti o je. W ody także nie brak. Jakoś so­
bie damy rady,

M ary puweselała pod w pływ em  opty­
m istycznych słów nieznajom ego.

—  K to panowie jesteście?
—  A pra Tda. Zapom nieliśm y się 

przedstawić. M oje nazwisko jest Stefan 
Bolec, _ a to m ój kolega Jim  Coookie. 
U sied liśm y na ten stateczek w Nowym  
Jorku, muszę powiedzieć, d ®z  wiedzy za ­
łogi. W  arodze odkryto nas. Najprzód 
coś gadali, ie  jesteśmy szpicle z policji, 
ale potem to nas poprostu zagnali do 
kotłownią no i tam przesiedzieliśmy te 
Kilka dni. D zisiaj rano, skoro świt, cała 
banda uciekła i zostawiła nas. To 
wszystko. A  dlaczego pani z tą bandą 
nie pojechała?

—- O mnie też zapomnieli^ P or wano 
mnie w mieście, sama nie wiem dlacze­
go. Trzym ali mnie w zamknięciu, a d z i­
siaj- także zapomnieli o mnie. Nawet 
śniadania nie przynieśli!

—  O Boże! A  m y tu gadam y z panią, 
zamiast dać pani cc  do jedzenia. Niech*

że pani pójdzie z nami do kuchni, te coś 
wyszukamy

Cala trójka  pomaszerowała znowu do 
kuchni. M ary odzyskała zupełnie dobry 
humor i bawili się tą nową przygodą. 
N ajważniejsze było, ie  banda, która ją  
porw ała w N owym  Jorku teraz uciekła. 
Ci dwaj ludzie nie w yglądają  na zło­
czyńców . A  ten m łodszy to nawet bar­
dzo sym patyczny. G dyby się tyłkc um ył 
i ogolił! Musi go do tego nam ówić. Z 
drugiej jednak strony rozsądek nakazy­
wał daleko posuniętą ostrożność. Dość 
było lekkom yślności. G dyby teraz ta 
dw ójka dowiedziała się, że ma dc c z y ­
nienia z córką jednego z najbogatszych 
ludzi w Ameryce, to wówczas m ogioby 
być gorzej.

W  kuchni Stelan zakrzątnął się około 
śniadania. Zaparzył kawy, wyszukał ja ­
kieś konfitury, potem przysm arzył z 
wielką wprawą boczek z ja jam i i  podał 
to wszystko Mary. AJe i obydw aj męż­
czyźni nie pogardzili jedzeniem. Przez 
ibwilę panowało w kajucie milczenie. 
Cała trójka zajadała ze smakiem śniada­
nie.

—  No a co teraz będziem y robili? —

zapytała się M ary, k iedy zjedzono 
wszystko do ostatniej okruszyny.

— Teraz m usim y oglądnąć okręt i zo­
baczyć, czy można na n im  dalej pozostać.

Zwiedzanie okręciku poszło szybko. 
Burza zupełnie ustała, a około poiudnia 
prz„„ chm ury przebiło się nawet sim ce. 
W, dolnych kom orach jachtu znajdowała 
sitj woda. W krótce odkryli pow ód dosta­
nia się wo-dy pod pokład. Okażało się 
m ianowicie, że jedno z okienek iy lo  
otwarte i przez nie wdzierała się lala  za 
falą, aż wreszcie wybiła dość znaczną 
dziurę w Loku jachtu. Stefan zajął sitj 
przedewszystkiem załataniem tej dziury. 
P rzy pom ocy swego towarzysza uszen ...- 
n il brzegi otworu, a potem zabił go de­
skami. Z  wierzchu pociągnięto deski te­
rem tak, że istniało prawdopodobieństwo, 
że woda ju ż  nie będzie się tędy przed oste 
waia.

Trzeba było  jednak usunąć wodą. Tutaj 
mistrzem okazał się ain , który służył w 
m arynarce w ojennej. Odkrył on niewiel­
ką pompę ręczną i długie zw oje węża gu­
mowego.

(Ciąg dalszy nastąpi).

OBWIESZCZENIA URZĘbb̂ E
Obwieszczenie

Przedmiot: Remu.it mieszkań niegdyś ży­
dowskich.

Podczas przesiedlania żjflów  okazało się, 
ze mieszkania, użytkowane dotychczas 
przez żydów, znajdują ete w stanie, który 
już z® względów zdrowotnych wyKlucza 
użytkowanie tych mieszkań przez aryjczy- 
ków. Miieszkaada te należy niezwłocznie 
doprowadzić du stanu, umożli .ziającego 
prawidłowe ich użytkowanie.

Przypominam wobec tego przepisy ai-t. 
373 i nast. kodeksu ziobuwiąziań z dnia 27 
10. 1938, według których wynajmujący zo­
bowiązany ,,’est oddać najemcy przedmiot 
najmu w stanie zdatnym do użytkowania. 
Mniejsze naprawy, nie związane z nor­
malnym użytkowaniem przedmiotu najmu 
ponosi przy tym najemca. Jeżeli przy od­
daniu wynajętych lokali okaziife się ko- 
piecznorć ich remontu, do którego zobo­
wiązany jest wynajmujący i tenże mimo 
wezwania go do przeprowadzenia remon­
tu ^ie wywiązuje się z tego zobowiązania 
w odpowiednim ©z»»ie, — najemca .jest 
uprawniony do przeprowadzenia remontu 
na koszt wynajmującego i wstrzymania 
zapłaty kouiOTr.ogc aż do wyrównania w y­
łożonych Kosztów.

Konieczność natychmiastowej sanacji 
mieszkań żydowskich, położonych poza 
dzielnicą żydowską wymaga pełnego z a s t o ­
sowania powyższych przegibów.

Polecam właścicielom domów, zarządcom 
i .powiernikom odnośnych przedmiotów 
najmu niezwłoczne wydanie stosownych 
zarządzeń.

Kraków, 12 marca 1941.

1693Ł
Podp. Dr. W  5 c h t e ,• 

gubernator.

Zarządzenie.
Naczelnik Wydziału Gospodarczego Sze­

fa Dystrykt a Krakowskiego zarządził co 
następuje: ■

Poniżej wymienione fu m y z siedzibą 
w Krakowie z mocą natychmiastową do­
puszczone są do hurtownego handlu matę? 
fjałami budowlanymi; ,

1) „Baustoff Krakau" Kraków, Batore­
go 22/6;

2) Socbor & Co., Kraków, Gołębia 3;
3) Gustaw Quast, Kraków", św. Marka 20;
4) Landwirtschaftliche Zemralstelle Di* 

striktstelle Krakau, Kraków, św. Filipa 25.
To uregulowanie nie jest ostateczne, ilość 

hurtowników może być pomniejszona łub 
rozszerzenia, stośpwnie do zapotrzebowania.

Dopuszczenie do handlu hurtownego jest 
tymczasowe i może być każdej chwili bez 
podania powodu cofnięte.

Tylko hurtownicy w yłącznie , są upraw­
nieni do zakupywania towarów we fir 
mach, produkujących materiały budowla 
ne, wEględnie dostarczania ich poszczegól­
nym. handlarzom lub wielkim firmom bu­
dowlanym.

W  jakim ctop~:iu większe firmy budowla­
ne lub placówki urzędowe dopnezcaune s>4 
do zakupywania materiałów budowlanych 
wprost ed prdducenta o tem decyduje Na­
czelnik Żwiązlku Rozdziału Materiałów Bu­
dowlanych na Okręg Krakowski.

O zezwolenie na przywóz materiałów bu­
dowlanych, których na obszarze General­
nego Gubernatorstwa nie można otrzymać, 
ubiegać arę" mogą tylko hurtownicy. Stąd 
wniosek że Urząd Dewizowy i Importowy 
uwzględniać będzie tylko wnioski hurtow­
ników. Te same warunki maja swoją waż­
ność dla wywozu materiału budowlanego. 
F :rmy, które w powyższym zestawieniu nie 
są wymieni onb, jednak do handlu prawnie 
dopuszczone, mogą aż do chwili rozstrzyg­
nięcia ich wniodkćw kontynuować handel 
materjałarai budowlane/ni o ile zajmują 
się wyłącznie tylko handlem materiałami 
budowla..emi oraz do dnia 31 marca 1941 
roku wnioi a do Iz.ny Przemy::! o w? -Hand­
lowej — Kraków, Długa 1, podania o ze­
zwolenie na handel.

W szyscy pozostali musza w tym s«,mym 
czasie 'źwróćić''świaJtetWA przemysłowe 
iYyflziałowi Gospodarzeniu Urzędu Sze­
fa Okręgu Krakowskiego, Kraków, Plac 
Szczepański, 5

Firmy, produkujące materiały budowla 
ne, klóteby dostarczały materiały budo­
wlane innym firmom niż dopuszczonym do 
handiu lub firmom wyznaczonymi przez 
Naczelnika Związku Rozdziału Materia­
łów Budowlanych na Dystrykt Krakowski, 
karani będą cofnięciem uprawnienia do 
produkcji —• w wypadkach ciężkich . prze­
kroczeń — grzywną.

Ograniczenia przestrzenne dla handlarzy 
gro-sistdw i handlarzy dro-bn^en ze wzglę­
du na ich siedziby, nie istnieją.

Rraków, 10 marca 1941 r.
Verband fiir Stelne una Erden, 

Glas u, Keraipik 
,„i Dlstrikt Krakau.

N m .ier akt K m  23/40
O B W IE S ZC ZE N IE  L IC Y T A C JI RUCH OM OŚCI.
K om orn ik  Sądu G rodzk iego  w  P roszow icach , Ito* 

raui d J o d k o , ' m ający  tm uoelarje w P roszow icach , ul. 
Z a grod y  Nr. 29, ua podstaw ie art. 602 k. p. u. p o ­
d a je  d o  pubłiczmoj w iadom ości, ie  dnia  2e' roarea 
194’  r „  o  godz . 12-tej «  m ają tk u  F -ow ary, gm iny 
Kiiui-onthw’ , odbędzie sie 1-sza l ic y ta c ja  ru chom ości, 
na leżących  do A lfr e d a  M orstina, sk ła d a ją cy ch  sto 
z czterech  źreb ic  1 jedn ego w ałacha, w <»em 4 kasz­
tanek i 1 m ysia te j maścił, 1 -rocznych , otzaoowainych 
na iąezmą sum ę zl. -1000. R uch om ości m ożna oglądać 
w  dniu  licy ta c ji w m ie jscu  1 czasie w yżej oznaczo­
nym . —  D n ie  1 m arca  1941 r. K om orn ik  Rosnuajd 
J od k o . /  1 °076
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K t o
udzieli kn r e p e ty  
o j i  4 gimm. do ™ 
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KO NCES.
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N E R W Y
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ją o  p ły ty . M aty 
R ynek 4. 10003STEl 'O G R A F J I, 

N IE M IE C K IE ! O. 
R O S Y JSK IE G O ,

amgii lsk iego u- 
dziiela pedagog  
m etodą ok stordz- 
ką. — G w arancja . 
D łu ga  5, m . 6
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U N IE W A Ż N IA M
książeczką Ubezp. 
S połeczn ej, skrb - 
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N IE M IE C K IE G O
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ZA G IN IO N Y
eeter do Sdebra- 
n ia : S łoneczna 
2/12. 10056

Zbieracze szmal!
C zerw o n e  opaski
»ą nadal ważne. Ostemplowanie odbę­
dzie aie w naszym biurze Borek-Fa- 
łęeki, Główna 152. 10177

W. F a u d e & C O. O. m. b, H.
Lumpen-Groi&shauidel u. Sorticraustalt.

K O N C E SJI 
na S K L E P  

C U K IE R N IC Z Y
poszukują. Puśre. 
d.mictw11 wyróagro 
dze. Z g łoszen ia : 
G on iec Kr-ako-w. 
sk i K raków  ..Nr 
10061". 10061

U N IE W A Ż N IA M
z gu b ion ą  I- i w y  
m ac je szk o ln ą  wy 
daną na nąawi 
eko Stem ieński 
Tadeusz prze* — 
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L A M P  /
k arb idow e m ostę 
źme, pałntiiki, s ta ­
le ma ekładzie. — 
Bórarn H andlow e: 
B rzezifiski Szlak 
2>3/5. 10004

F O X T E R R IF R
cz-te rmmirtf-tatrzu y, 

nadzw ycza j m ą­
d ry  pies do ot]da 
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U N IE W A ŻN I A id
zgutiony dowód 
osobisty ua  na­
zwisko D ańdo Gu 
staw . 10ta5

N IE B Y W A Ł A
P K A Z J A I

W yuczą zaw odu, 
fu  1 Owego w y k o ­
n yw an ia  fo  o k o . 
pj> dokum entów i 
p lanów. S p r e  
dam  praynależny 
aparat wiedeński 
do fo to k o p ii. 
W olne od w szel­
k ich  uprawroiei 
P och ód  pewny. -- 
P ow ód  w yjazd . 
Z g łoszen ia : Oo-
n iee K rak ow sk i, 
K rak ów , —  ,.Nr, 
10120". 10120
Dl M IS T E L P K I

spec ja lista  ch orob  
k ob iecych : M iko­
ła jska  9 7703

S T A R O W IŚ L N A

to ad p jr fclektry 
cznej kop |ow ni
p la oów . 8501

Co grajq w kinach?

A P O L L O
lyralców, sw. To.,:..sza 11 /  Telefon 111-20

Cl

t, j. we czwartek dnia 13 
marca b, r. p-o raz ostatni nie­
przeciętny, romantyczny film pi.:

„Wir 
życia

W  rolach głównych

Faula Wessely 
Marja Andergast 
doachiiin Gottschalk

Poiłzątek seansów o godzinie 16, 
18 * 20; \t sobotę ł niedzielę 

p/erwszy seans o godzinie 14.

Zrrówuo Poranek, jak ustalonj 
czas — bez zmiąn.

M A R ZE N IE M
kaMieą Pami jest 
b y ć  piękaik  u.bm-- 
ną. Wdz-iięk osobi 
sity, tx> obra? bez 
ram  W  y twni-m-be
sk ro jon a  6-ukni.a. 
ptoZGiz, ko^tjum , 
tw orzy  eało-ść. Z 
eałbin zaufaniem  
udta. si(j Pani jesz 
oze dziś do salo a  u 

„ M I R A “ 
D ietla 101, g M ®  wykoniamy odi>o- 
wiiedni m odel. — 
Ce-uy bardzo przy 
atępne. 10159

D B IA O Y
o b fite , isanac-zinie' 
2 «ło'te, iniia-dainia 
ko-Ła^jje w y d a je :
, Jadlodia.jaiia Hi 

gjend-ozma** K a r­
m elicka  I.
p iętro, 10158

P O D A N IA ,
prośby , w szelkie 
tłum aezeaia  aa 
aiemi&cki, zaiat. 
w ia : F L U R Jn b
S K A  55, 1621J

80.000 zł., wsuół 
p -ace  do przed 
s ieb iorztw a, ban- 
(Uu ja k o  " udział, 
w łoży handlow iec 
G on iec K rak ów , 
sk i, K rak ów , „N r 
9441". 9441

U N IE W A Ż N IA M
/.gubiony dow ód 
osob is ty  w y sts - 
. nony w  T rem bo. 
wli. —  B ogusław  
P aliński 10068

W Y P O ŻY C ZA
piąkne sukn ie  ślu 
h ic ,  ok ry c ia , we 
łom y,. 'W ytworne 
i uku ic czarne, ko 
torow e. P A R Y ­
Ż A N K A . Pedzii. 
chów  25 Zaraą- 
w ia f w cześniej.

1004.1

J.ŁOBOrZISSKI 
z a k ł a d  Techn 

P F .N T Y sT Y C ?
N Y. — T e le fon : 
160-78. p rzy jm u je  
Milkołiai-Mia 5,

10187

3 stolnrsH if warsztolir
używanB kupię.

Z g łoszen ia : G on iec K rak ow sk i, K rak ów , — 
„N r. 10141". 10141

J A ft U h l l
k och a ją ca  Cie 
woze K senią, 
prosi, p rzy jd ź  do 
R odziców .

16451

FO TO G R AF
M icbnow ski. — 
D ługa 17.

B67o

P A T E F O N Y
m-o-toeykie, row e­
ry, m aszyny d.o 
szycia , —  wOzki 
dz-ieciące uajpra. 
w tam y we w ‘ as. 
nycih w arsztatach 
irse z  na jlepszych  
fachow ców . Wsizel 

: i. części La sk ła  
łzie. K ri.s-her —  

K raków . Z w ierzy , 
niecka 6. I704.k

P O D A T K O W E
spraw y  pfKiani.a 
p rośby  z,atatwi: 

F IJ R J A N S K A  
55. 17061

K T O B Y
w iedział
w iek  o J óze fie  

I W A N I A  KU-
Twońskim , by łym  
kaphalu 20 uniku 
u łanów  w Rzeszo 
w ie, ra czy  łask a ­
wie d./nieśó zro;z- 
puczonej rodzinie 
do Gojfoa Krał. 
K rak ów , —  ,,N r 
1683ik“ ,  16f k

S Z /B Y
do sau .ochodów , 
lustra be lg ijsk ie , 
giauiloty s z t ia n e ' 
O dnaw ia stare  lu. 
et-ra. K ro w o d e r­
ska 9, 10118

U N IE W A Ż N IA M
zgu b ion ą  książkę 

Dbezplecząln i 
S połeczn ej, ksią, 
żke w ojskcufą , — 
w ycląs m etryki, 
św iaiięętw ó w'y 
zwoldn m3 naawi. 
sku Oleksy Jó-*ef. 
oraz proszę — o 
ziwrot zaw arteś"! 
zagub ionej ttc-z«,i 
za n a grod ą  50 zł. 
Bt-ono-wiice ,W ie l. 
kie, A zo ry , nl. 
P iękna 401.

10171

P Ę K N IE
z zazdrość, sąsiiiad 
(l.a), g-ay sią do 
w ie, ż» kupiłeś 
tamie zelów ki 
D a jw ó r  4/2.

10002

P IA N IN O
kto w yp ożyczy  so 
M m  ej «  op łatą , 
/.g łoszen ia : G o­
n iec K rakow ski, 
K raków , ■—  ,.Nr. 
1 0 1 4 " . 10’ 14

F IL A T E L IS T .
B iuro „K o le k c ja  
K raków , B racka 
i . Sprzeda/, kup 
no znaczków O- 
kazow y num er pi 
sma filiatel., een. 
miki 50 g i .

10160

h O lU G R A F J E
w ypalane na por- 
eelanie do na­
grobk ów , V w yko. 
.u je  Czesław Na- 
w i-ojki, K ie lce  

sk rytk a  pouzitowa. 
54. OeńniiKi ma żą 
dianie 1696k

HlnotealT ^
WrahOw, ul. św. Certruflu i

wyświetla do czwartku dnia ló-jęc b. m. 
nowy film p. t.:

Tacy sq  męinzyźm i
W  rolach grównycn 

herth; Fuiler Hans Sohnker 
Paul Hiirbigsr Hans Olden

L E G IT y M A O Y J
NE

fo to g ra fje  szybk o 
dobrze i turnio w 
.,F oóo -S ec .^ ji“  — 
K rak ów  P odgórze  
R ynek G łów ny.

10108

P L U S K W /
i szelki,e robao
tw o, zarodki, tą 
p i gaaam i, skutek 

gw arantu jem y 
Zakład H ig ie n y : 
Szew ska 24.

10109

.r.A B K L A  
T A r f N S K  l

w y ja 'n ie  najlepiąj. 
wątpliiwe spr iw y: 
W ie,o,pole 26/8 — 
poipołudmiu. 9520

W Y W IA D Y
handlow e, p ry w a ­
tne w i  :onu je dy- 
sk retn ie  b iu ro  
G rełaka, K rak ów , 
D łu g o  28. 9524

B R a N S O L E i Y ,
łańcuszki i wszy 
stk ie  iniie przed- 
m ioty  złote i s re , 
brne i eperujp 
przerąb i ia P ra co ­
w nia  Jubilerska ,
: : : :  z k . .  z , m.
9. o f icy n y , I pię. 
tro. 97Ó2

M A R T A  
F IL IP C Z A K
chir-romantka 

p rzy jm u j 2 eodziem 
n ie : K rak ów , Pa­
w ia 18, m . 9.

J713

<Fa NI
odstąpią  udz> i  i z 
rmuratu-ej spółce' 
za J tys. zł —  
Zg ło .zem ia : Go-
n iuc K ra to w sk i, 
K rak ów , —  ,N i. 
10074". 10074

U N IE W A Z N .A M
do wód osob is ty  
na nazw . A niela  
Juszozaków na , 
skradiziony wraiz 
z ło re tk ą  i p ie ­
n ięd zm i, 1C069

- C H u L E W K I
wszelk iego, rodza­
ju  ś row n ie , nier 
d rogo  w ykonu je  
p ra cow n ia : F io .
rjańskr, 5, p ra co ­
wnia cholew ek.

9169

B IL A T E U Ś C I
U W A G A !

M onecie o trzym a ł 
p ożyczką , nie po* 
z b y w a ją c  eią swou 
ich  zb iorów . Sza* 
cowaiuic zb iorów . 
B ezpłatne , o r  <k» 
dla początku j^" 
cych  K upnu —> 
sprzedaż zmaezikóyg 
w szelk iego rodzą  
ju . W y c ią ć  — z»„  
ch ow a ć -  ZiUSsz* 
w ażne! — l 'i r m *  
Bc_oęvi,ec/ K ra* 
Łów , G roazka 1, 

97981

S P 6 L N IK A
do zi,4 iroiwiajdzonis« 
go  sk lep u  galans 
fe ry jn e g o  poszu­
kują. Zg łoszen ia*  
Górnice K raików , 
sk i, Kraków, „N® 
i u o 3 2 1003?

POŃCZOCHY
n aJ ‘abią  oczka , 
sw etry getry  —■• 
w yrab ia  z d ostar 
czoą ego  m aterja . 
łu. —  Prządka. 
K arm elicka  8.

9408

N IE B E Z P IE ­
CZEŃSTW O

d’ a zdrow ia  —  
pluskw y niszczy 
to.zczątnre. z za 
rodham i —  gaz 

5-F“  — GAZO 
C H E M IA , Kra 
ków  1 ła je  rsika 19 
T elefon  116-45.

1685k

i OTZU K U JĘ
spójn ik a  — fa-' 
obow ea branży pa 
p iern icze j. Z g ło . 
szen ia  pisem ne: 
A uiezyn, Deutsch 
P rzem yśl, Racła 
włoka Z 1689k

50 ZŁ .
wyn.„,giodzenia. 

kto od d a  z g u b io ­
ne dokum enty -  
Skaieczna 5, m ,'7 , 
K a r„a ge iitr  — 
Kemukartą Adeli 
Jętka Kartage- 
ner N r. 06951, ur. 
13 m arca 19,3  r. 
D ow ód Osobisiiy, 
K arta  re jesn  acy j 
na z eechu, św ia- 
deotw i sza o ly  Za. 
wodowe.i z W in­
du ją . Kem nkaitą: 
Izrael Rapiaport 
Nr. 069$0. 10024

ZŁO TE
S R E B R N E

przedm ioty, oraz 
zega rs i reperu je 
sią na  G R O D Z­
KI EJ 60 10128

W R Ó ŻB IT A
ehirom anta pora. 
dli sum iennie. — 
S iddharta . Kra 
ków, ro w iś ie  1? 
m . 8. 9496

P O D A N IA ,
T Ł U M A C Z E N IA
niem ieck ie , r o t y j .  
s s ie , angielsk ie 
załatw iam  szybao 
i  sk u teczn ie : Dto 

i 5. m 6. 9507

p o g o t o w i e : 
E L E K '. : . y CZN E!
św . Jana ’ 3

9548

Z G IN Ą Ł
pies le g rw ie c  brą 
zow j -  białą p ier 
sią . Pd dać za wy. 
naarrodj aitem 
P ądzichów  5. m 
1C 9633

U R B A N O W IC Z
Z O F JA

lekarz-djntysta 
Dizepiówadziła 

sią na nl. STA-: 
R O W IsL n Ą  42

97 J7

P R Z Y
rod zin ie  m ieszka- 
uii za nauką nie­
m ieck iego  Ogło­
szen ia : G on iec
K rak ., K raaów  
„N r . Ib05u“

J0060

U N IE W A Ż N IA ® .
skradziony dowód 
osobisty, wy»ta» 
wiiony przez r ia- 
gistrał w W ielb 
ezce i książką in„ 
wałidizką na na­
zwisko KonuiiLt 
An toni, WieJf ,!zka

10078

Z E G A R M IS T R Z
Krowod* reks 6i t  
w ykomuj e . wszet. 
kie reperacje so­
lidnie, prądko.

8864

IN F O R M i-C JI
wszelkich sp ra w  

udziela B iuro 
Gralaka, K ran ów , 
D łu ga  2Ł

Naj korzyst> 
nie) kupfsź — 
sprzedasz, le­
żeli opłańzaś 
sR nędziesz w 

GOI9CJ 
KRAKOW ­

SKIM

P L A N Y ,
pisira kopjnje 
Zauł- ii Rysownic, 
twa Techmiicznego 
Szewska 5K-

10112

M A Ę JA N  T.
Gdzu jesteś! — 
wróć, diaj wiado­
mość jesteśmy 
.TunpaiezenL, So 

dzSće. K raków
R yd la  9 ft071;

P O D A N IA
tłum aczeni® Wy­
k on u je  B iu ro  Gre. 
laka, —  K rak ów , 
D łu g a  28. Suko

2 i . e ji i  SVr. 11

<71. K u r / e z o  2 * c l s h i e g c

SUEZ
pękła łęlniaa imperium brytyj­
skiego.—Wojska niemieckie obsa­
dzają ważne punkty strategiczne 
W  ‘Bułgarii. — 'Pomiędzy piane 
i fortissimo, orkiestra Qen. (gu­
bernatorstwa w fotografii, dyry­
genci mówią.—Krakowska Jzkoic 
kosmetyczna pracuje, — Zakoń­
czenie powieści.
film <- H a m o r  -  Snachy

C E N A

40
grozzy

raopcia



P O T R ZE B N A
Bufetowa. B ar - -  
A le j*  M iekiew i. 
cżsa 75. 10169

P O SZU K U JĘ  
OD Z A R A Z

gofpoinarza d o ­
św iadczę ..ego , —  
bc7.w7.gi. u czciw e­
g o , sam otnego, 
Da «k i m in oh w_ 
ru.n ku., t. do pro . 
wady.enia m ałego 
go«pud«r» twa- 
dwp'rpkie.gó, zna­
ją c e g o  eie rów, 
ń ież  ua o g ro d n ic ­
tw ie. O ferty 7. po 
daTiem  w arun­
ków: . k ierow ać do 
'G ońce K rak  >w. 
Łkiego K -a k ó i . , 

N r 1642k“ .
16***

W H YZJERKI
*41 y p ie rw s— rzęd 
o lej: trw .Ją . wod 
Djb’ żelazk wą m a 
Ł i-are-, farlfcw a-, 
n ie ; p o h u k u j t  - -  
Zak ład  fry z je rsk i 
L u d w ik a  K u la  w 
ik łegó ., Łańcut"-—
Ul "Józefa  I  uatid- 
wklego N r 10.

1652k

S T E N O T Y P IST -
K l

polaku n iein iec 
k ie j. dokladu-.
iń a jO J iości^ .iezy .. 
fea n iiem ieeliego, 
poszu k u je  s ię  od 
Ea.r ąz. Zgłoszeń i a 
„O r o s "  Kraków,, 
Z-Wierzyuieokia 14. 
g c  Iz. 16- -16.3(1.
:;A; 1672k

ZD OLN EJ
Jtomócndąy u.od- 
i ; a  takiej paezuku 
je  o:l ca raz. ,,Lu- 
d^Ua'' K raków . 
F loria ń sk a  88.

9908

S E K R E T A R K A
p otrzebn a  od  za­
raz do  m ajątku 
z iem sk iego  . pi er­
ko, zXin,-touem i w a. 
runkam i. Z g ło ­
szen ia  OSO Dis tg:
K rak ów  KrLsifl- 
ęk tógo  2J. m. 2, 
god z . 14— 15.
- . 9910

/ ’ M Ł Y N A R Z
do w ytw órn i płat 
k ów  o.waia-iych 
tttoze sią z g ło -ić . 
K ra k ów , J a g ie l­
i ń s k a  LO m. 7

9030

! «  łO U ZIE  aA
m ód n iark a , p er 
w szorze#Ja  sita,
f ótrzebna  zaraz, 

g łoszen i: G o­
n ie c  Krak . K ra- 
fcÓW, „N r . 9620". 
" 9620

P R Z Y J M Ę
iLLoityckjjiiast d o . 
b rą  iurdn iarke. 
A d asa , Grodzka 
Ł. 10J22

SŁUŻĄCA
lepsza  po trzeb „a  
od zaraz. Z g ło- 
szom a.: K rak ów ,
La g-iew-uicka 48.

10028

F R Y Z J E R
m is k i, p ierw szo 
rzędu,. trWaia, 
W odna, potrzebny 
za ra z  -  O ferty 

- z  podaniem  wa 
ru n k ów :'; Stani- 

■ s ia w  W iśn iow sk i; 
• N ow y  T a rg , K o ­
le jo w a  27 1682'k

P R Y Z J Ę R S K I
p *00011114 rnęski, 
m ło d s z y ,. dzietny, 
p o tia ęb n y . ‘ ier- 
W szeństwo z  p o ­
zn ańsk iego  lub 
PoińÓrtSa. Ż « 'W ce . 
n ia : I g .  Jak u
bi.ak, Kozy, adów  

' P iłsu d sk iego  10.
’ 16841

P R Z Y J M Ę
P A N IE N K Ę

Kia. ca łk ow ite  u*, 
trzym a n ie ' i o p ie . 
k “  ‘ ja Ł .o ;n „ , —
ewoultuia-lnie Z m ą
li rod  dmą z e  s fe r  
Z am ożn iejszych , 

z iem iań sk ich  lub 
m ie jsk ich  ma pro . 
Wiltjteji. Z g  ośze- 
n ia  pow ażne: G o­
n ie c  K rak ., K ra ­
k ów . „N r  9653“ .

F A B R Y K A
cy g a rn iczek  ’ p o ­
szu k u je  u iedsta. 
w ioiela  9" w łas­
ny raW uinck, na 
ca łą  . pr idukeję 
p ierw szeństw o tej 
b ranży . Z g łoszę . 
Dla:, GonieC K ra ; 
k o w “ kt, K rak ów , 
„N r . 9932“ , 9932

V»Y K W A L IF I­
K O W A N A

ruudowaiczfca do 
Ł— lmi k o łn ierzy , 
ków  póitraetnua za 
raz,. Zgłoszenia- 
.„KnaiowiiaL-ka" 

Obem. P ra ln ia  —  
K raków , S tarow i 
kina 1», godu- 17 
do 19 10140

FU RM AN
p ra co w ity , u czc i­
w y, z-ara® p otrze ­
ba: y M azow iecka 
104. Zgłoszen ia  
t / l k c  m iedzy  g o ­
dzin ą  11-—12.

10151

■-OSZUKUJĘ
pom ocn ik a  fry - 
-zjen-kiego m ęskie 
go  p ierw szorzęd­
nego. W arunki
po dać. St. F i ii 
powskit, Nieipolo. 
m ice. 10 0 0 3

CH ŁOPCA
n a  posy łk i paszu.- 
ku je b iuro. Zgło 
mżenia. Szlak 23/5 
od  11— 13 10005

P O K O JO W A
m łodsza, p ra cow i 
ta’, czysta , % po-le. 
cenii.ami, potrzeb . 
nu od  15, I I I  —  
F a im e lick a  1 —  
II . p. 10013

SŁU ŻĄC A
ci .g otow a n iem ' — 
większe gospuctar 
stw o. uom vw« —  
potrzebna aai -iz. 
Z g łoszen ia : ., d )- 
n ie c  K rak ow sk i, 
K rak ów , — „N r. 
10019“ , lOdi 9

t-01 r tZ b e H A
czysta  p ra cow n i­
ca dom ow a  bez 
gotow an ia  do nie 
m iećk iego  domu 
Cichy K ącik , —  
G rndzińskiegu —  
Nr. I  1.30- 7.

10153

F R Y Z J E R
dobra s iła  dam ­
ski od zaraz p o ­
trzebny, S. Fritż- 
kowski PI. K os ­
saka 1. 10121

RUTYN O W A N / ,
god n y  'Zaufania, 
k ierow nik  b iu ra 
la ł od, korespop- 
de.npj'Ł poisao-n ie  
m ieoka, księgo 
SrofÓ, U , i > 4  fló 
pisania, spraw y 
poi u l o w e  -  po­
szukuje. < d » a i 3  Z 
posady b iuro ve.i 
w  K r  iKolzie luli 
na god ziny  w>s- 
czorow e  d la  uió- 
w adzenia k s ięgo ­
w ości. W ym agro. 
d z tn ic  skrom ne. 
Zg łoszen ia : G o­
n iec Kr.ak., K r a ­
ków, „N r . 9659“ .

9659

C U K IE R N iK
zdolny, sam-odziel 
ny , poszukuj o po 
sady. G oniec K ra 
kow ski, K rak ów , 
„N r 9911“ ,  9811

S ir P D T A
szeenastol eto ia  ap 
p om ocy  dom ow ej, 
szuka zajeci-a z» 
utrzym anie . Z g ło ­
szen ia : Gon* “C
K ,a k o w sk i, . K ra . 
ków  ,,N r. 1 0 0 3 '“ , 

10034

K U C H Ą R K 4
sam odzielna  -—  Z 
bardzo dobrem  go 
tor. antem p o s . j  
ku je za jęcia  od  
15. I I I .  ,albo od 
pderwszemo. Z g ło ­
szen ia : isronow l. 
oe M ałe 83, J óze ­
fa  N aw rot:

10094

MŁDDA
inteligentna  (p ie­
lęgn iark a ) P :s..v
k n je  fttkrejko! 
w iek  pra jy Go­
n ie c  Kr".Ł K ra ­
ków  „N r . 10097".

10097

Z D O L P 1*.
poiuocniie.a do kra 
w iectw a  daims-kie- 
g o  potrzebna za­
raz, Z g łoszen ia : 
K rak ów , Vv ie looo  
le  8, m'. 5. n ie - 
d zy  8 -  9 rano

10165

PO SZU K U J®
eie  sadolnego teeh 
n ik a ' praieńjaoŁgó 
sam ódżiśln ii w o 
p era tyw ie . posada, 
a-n obje*d« na 
tyohm iast. Zg-b 
• zen la: G on iec
K ra k ow sk i, K ra  
k ó w  „ K r  10167“ .

10167

B IL A N S IS T A -
R U C H A L T E R

z w ielo letn ią  — 
praktyką , poszu­
ku je posady. — 
Zg łoszen ia : G o­
n iec K rak ow sk i, 
Kraików, —  -Nr. 
1U098-. 10098

4Ś-LETNI
energiczny , P o ­
lak, zn a ją cy  d o ­
brze jeży k , n ie ­
m ieck i, posziiku je 
p osad y W O ŹN E ­
GO lub PORT,'Iż 
P A . Zgłosze-i ia : 
G on iec K ra k o w ­
sk i K r a ló w  „N r  
10148“ . 10U48

A b r o i  O m
(dy;pkm  umi.wer- 
iyf etn n iem ieckie 
•ro. d ługoletn ia  
praktyka) posizu. 
k n le  fa k le jk o l. 
W isk pracy , Jan 
K  ilen k iew iez  —  
K olbuszow a

l643k

PO STU K U JĘ
„u s łn g i, d ob re  p o ­
leceń:' ii. G oniec 
K rak ., K .u k ów , 
,'N r. 19023“ .

lGwoo,

C U K IE R N IK
s aartą  i przy. 
d-ziałim pofc®u„u.
,ie do­
go d n y  ub ..a ru r - 
bach . Z g łoszen ia : 
G on iec . K ra to w . 
ukl, K tokó  f, „ u  
10099", s 10029

P Ó Z N A N Ia N N A
Polka, nauczwoiel 
k.a, trte-k średni, 
p e r ftk t  n iem iec­
ki, d obra  zn a jo ­
m ość f  nam.-uski e- 
go  i  'angielskiego, 
przy jm ie  posadę. 
Goniec K rak ow ­
ski, K raków , „N r  
10.0O8". 10.uó8

POZNAN I A N K A
ukończone gim n 
8-klasow e, S'bsoil 
wein t-ka kunse -?. a. 
torj-um ('pianist­
ka). znif j-nmoać 
masz ymopis-m a —  
przy jm ie  ip,iS'adc 
Goniec- K ra-iow . 
ek i. K raków , „N r  
1„.009‘;‘ . 10.009

DOCriO DTĄU A
p ra co w ita ' posizti- 
kiij-e óałodziratńej 
-n-bslugi. Ś w iadec- 
rwa. po-leeenia. — 
G on iec K rakow ­
ski. K raków , .Nr 
K im k ". 169 Ok

D Z IE W C ZY N K Ę
la t 13 dam  do 
d ziecea  R adzi wił 
.ow pka 10, ni. 5.

10103

EN E R G IC ZN Y
sorzcdsiiebiorczy b. 
s łuchacz IV  ro- 
Itr praw U. J., 
lat 28, szuka p ra ­
cy . K to  pom oże? 
G on iec K rak ow ­
ski K rak ów  „N r. 
10104“ . 10104

KUPIĘ
jak ą k olw iek  lea l- 
luuść J o ' 129.000 
od  -właściciela. — 
Zg łoszen ia : Go­
niec K rakow ski, 
K rak ów , ,,Nr.
9769“ . 9759

K U r lĘ
dom, w ille , ok o li, 
ca Ł obzow a , „ -  
g ród , elektryka,, 
ew entualnie — z 
długiem . Zgłoszę , 
riia: G on iec K ra ­
kow ski, K raltów , 
„ N i .  9784". 9784

ZA K U P IM Y
jedn a  w ieaszą  al­
bo dw ie m niejsze 
parcele o in e  lui, 
pod budow ą w 
n a jb liższe j o k o l i ­
cy K rak ow a . —  
Z g łoszen ia : G o­
n iec K rak ow sk i, 
K ruków , —  „N r ' 
9792 9792

DOM EK
j,-d„orodziu .ny, , 

ipuro\yany, w 'u- 
kol icy  T a m ow a , 
kupla ru ro , — 
Szczegółow e o fe r ­
ty : G oniee K ra 
kow ski, K raków  
,-N». 9Ś33". 9333

DOM
pirtTOwj lub je  
•InoioózioiUy ku. 
pia. fyycizerpn.a 
oe o fe : ty : Groniec 
K rak ., K rak ów , 
,Nri 9834“ . 9334

K U P IĘ
-kamienicą, w illa  
w K ra k o w ie  lub 
o k o licy . iJgłóSBC:- 
n ia : Gon w  K r a ­
kowski K raków  
,N r. 1686k“ .

1686 k

S R E B R D
maw et połam ane, 
kupu ją : G rodzka 
10, w p od w órca .

10132

Z B ID R Y
znaczków : kupno, 
sprzedaż, znm la-
" ,r A . -Macaik 
Dii: ̂  c  2. 10124

K U P IM Y
kilka maszym do 
p isania  i  liczodi-a 
Zgłós-zenta: Agem 
tura H andle w a 

Gołe-bio wsk i - Rtt 
rylski, K. aków, 
św Jana 8/10 — 
Teł. 226-45.

10122
O D P A O K j

i łup iny  — dla 
św iń  kupią. Z tłu: 
s ze n ia : M A J EW - 
S K I, W szystk ich  
Swiątyc-b 8.

10116

K U P U JE
u b : :„n ::f p łaszcze, 
koce, bielizn : p o ­
ście low a, k f lim y. 
aparaty fo to g ra ­
ficzne , ro w e rc  ' 
WrJ'“  n jr tb śc io w e  
raeczy- Sw K r zy ­
ża 7, Sklep K up 
na  i Sprzedamy,

9954

..GOnIEC K K A liO W S t l ;l Ni. 61. Piątek, 14'marea M 1
P O T R ZE B U JE ­

M Y
n«łty<5hmdiaiSłt —  ii- 
braó. letosdioh, p ła ­
szczy  , - rą^ laaó w , 
su-kieiz palt-, ew© 
ir6 w , bieliizaiy. —  
D A J Ł M Y  Z A L I-  
CZK1. —  K o jiifl, 
A d o lf  Hiitl^r-Piatz 
12 tel 143-18

10144
K U P IĘ

oeiiK lm  n&kiTj,̂ le 
wofflii Luib maimlioit. 
GoindieiC K  raików- 
.ski K raikow i ,Nr. 
10001“ . 10001

PO TR ZE B U JE
MY

ubrań m ^ k ic h , 
padt l«ifciiicih, l i ­
s ó w  sreb rn ych  i 
niebiieiski-ch, «u- 
kieuek dainiakioh, 
apa^ia-tów f  jitogira 
flożanyoh, m «ifzya 
do pii&aania Itd>s 
plaicdmy m liiożki. 
K om is, GROD Z­
K A  42. m  2

K U P IĘ
piar^ obrączek, z ło ­
tych . G on iec K ra. 
kcywski, K raków  
„N r. 10054“ .

. 10054

K U P IĘ
fu tro  .d,amaik.ie 

cz.annc ty lk o  w 
bairdiz-o dobrym  
©tamiie —  kairaku. 
ły , sealsikidiy, “  
gpanabcwą wełni-a 
ną  euWfi-ą, czarne 
■paaibo-felki ^am- 
fiizowe, Zgltcus^e- 
juiat Goiaiec K r a ­
k ow ski, Kraików, 
„N r - 10o»2“ n

10082

B IU R O W E
m eble u żyw an e  
o k a z y jn ie  kupim y 
Zgłos-z-eniai: Bie-
lia g ; Soibiciskiego 
14, telefoin 161-25.

10070
K U P IĘ

płachtę  ntieprze- 
makaLną (p lan de­
kę). Zgłoszen ia  
z podaniem  w y ­
m iaru  i  cen y : 
K rak ów , 29 L i­
stopada  50, B ień  
i Skia. lO.Oio

SAM DCHÓU
oi^ż-arowy' lekki, 
1— 2-tonnow y, ka 
roserja  kryta, — ' 
zdatny do ruchu 
kupie- Zgłoszeń ia:
G on iec Kąakow 
ski. K rak ów , ,.-Nr 
l6S8k“ , 1688b

STDŁY
blaswańe, ' ewen*, 

d re  wn i an e, krże • 
MA restau racy jne, 
knwiairńLane —  
i  o g rod ow e , ąpa; 
rat p i wny,, i  ;iiiń.e 
urządzenie restau 
ra cy jn e  —  kupię, 
Z g łoszen ia : G o­
niec K ra k „  K r a ­
ków, „N r . 10058“  

10058

maSZYNĘ
do liczen ia  kupią 
T erleck i. K raków . 
Floirjańeika 55.

1699k

M A S ZY N Ę
do p isan ia  Waliiz. 
kow ą, paiteifon-, — . 
ssta,n bardzo  do­
b ry , kupie. Sza- 
jer, K rak ów , —  
F lorjań^ka k i  p, 

I700k
K U P IĘ

now e p a lto  wio 
senne, .—  ino w y 
tren.ee jedw ab n y , 
m ęskie ńredaie, 
2.50— 3 m etr. tha- 
terja ł na ubranie 
d la  : włałsnegc u- 
żytku. P od a ć: — 
S za jer, Kraków^ 
F loriań sk a  5, — 
I . p. 170lk

L IS A
SRE B R N E G O

fu tro  dam skie —  
średnie, p op ie lice  
lub inne jasne, no 
w-e, stan bardzo 
d ob ry , 3 m etry 
w ełny bo;rdo ■— 

K U P IĘ  
dila w łasnego u. 
żytku. O ferow a ć: 
Sziajer, K raków , 
F lor jań sk a  5 — 
I . p, 1702k

M A S ZY N Y
do s zy c ia  bęben ­
kow o, szew skie, 
łew oram ienne, — 
krawiecikie, kupu 
je : K r isch er , —
K rak ów , Zw ierzy 
n leoka  6.

1705k
K U PU JĘ

zepsute masizyny 
do szy cia . K ra ­
ków , K ościuszk i 
27/21. 10160

K U P U JĘ
ubran ia , spodn ie  
b ieliznę, gard  ero, 
be męską-, d a m ­
ską, .p lace  zaraz, 
bram w a j zw racaro 
S T A R O W IŚ L N A  

80 sklep,
10163

B EC ZK I
pdwn.e, roeuł-aite 
urządzeńie roni »- 
Wni f»iw.a> fa?bry. 
k acji w ody sodo. 
w e j, oracz naązy 
Ula. kupię. Z g ło  
śfcemdł*; Gomieo 
K rąk „ K raków , 
„N r . 10059".

10059

A K C JE
zastaw ne ku

pię Warsz-awf —  
Aibebfca 12-9, 
DóbrdekL

1673k
G A R D E R O B Ę

bieliznę kupuję w 
każdym  stanie 
p łacę dobrze — 
D ietl*  9, m. 17.

9143
K U P IĘ

ckta^yjme sy p ia l­
n y  sto łow y , b iu r. 
ko, ta.pcz-an. A d ie  
s o w ą ć : G on iec
Krak.„ K rak ów  
„N r. 9486", 9486

G A R D E R O B Ę
noszoną męska 

w każdym  stan ie
kupuje — płace
n.ajwyżsizą cene: 
J ó ze fa  2fi. sklep 
n arożny . 9530

K U P IĘ
sam och ód  lim u zy­
nę F int 500 lub 
in n y  miały, sp or ­
tow y. . do 1000 
c m V  n ow y  lub 
m ało używ any 
Z g łoszen ia : Go­
n ie c  K rak K ra­
ków , „N r . 9842" 

9842
K U PU JE

w szelkie znaczki 
pocztow e „FlLątCr 
lila" •' K m k ów , — ' 
Długa. 14: 9782

P IA N IN O
fortep ian  krótki 
ku>pi (p rzy jezdn y) 
B iuró Ogłoszeń ■ 
K arm el i ck s  17. , 

960|fi

F IL A T E L IŚ C I!
K upno —  sprae
daż zffM/Czików: — 
„Orbiik", F lo r ja ó  
ska  37. 9843

N A
oałym  terenie 

G uibemiatoi^tw a 
sprzeda js  za ­
m ien ia  w szelk ie 
rea ln ości n a jk o ­
rzystn ie j ! „ I N ­
F O R M A T O R " r—. 
K rak ów , Pija-rska 
10. T elefon  116-45 

1687k

K A m f ENIC, 
G O SP O D A R ST W , 

DOMKÓW ,
p arcel n a jw ięk szy  
w y b ó r : K raków ,
W dclopole 10. Bo- 
lesŁaw W y-rwicz.

10155

23 MORGI
ziem i P roszow ­
sk ie j i ok a zy jn ie  o 
raz .8 m órg  ©iemi 
bardzo d ob re j, 10 
k ilom etrów  od 
K rakow a, tan io  
vSpirzed.a. b iu ro  —  
„W ła sn a  S trze­
ch a ", Krąików —  
A d o lf Hitler-Piaitz 
10. 1012©

R A K O W I CE
Dom  9 u b ik acji,' 
sk lep, 40.000. Zgło 
szen ia : G oniec
K rak ow sk i, K ra . 
ków „N r . 10036" 

10030

Ś p r Y f i f i a i

MKIE
m aszyny, ka­
m ien ie i przy 
bo^y doistar- 
oza  —  ora z  
^Tswelikie re^ 
m onty  w yko-
uujie F abryka  

Miaszyn 
Ł Ę G IE W S K I 
i H A n T W .fi

W arazaw a- 
Pra-g?, Sze*.o 
ka 11: te ł;

10-16-08.

P IŁ K I
g urnowe, la  lk i: ce - 
. u i o jd  o we ub r an e; 
g łów k i, .korale —  
bransolety , galau 
terję  dam ską —  
poleca  po cen ach  
u miiarikowan y c h : 
Sukiennice, S to i­
sko 54. 10135

G A R D E R O B Ę
m ęską, damską, 
b ieliznę sprzeda je 
Sklep K upna-
Sprzedaży. D iuga 
32. 9762

S T R Z E D A M Y
■3 fu tra  karaku ­
łow e, —  ubrania , 
palta, —  ra g  lany, 
suknie, kostjurny 
dyw an y, k ilim y , 
porcelanę. K o ­
m is p rzy jm u jem y  
w szystko ■ D A J E ­
M Y Z A L IC Z K I. 
A d o lf H itler-P iat® 
12, tel. 1-43-13.

10143

F O R T E P IA N
BEC K E R

a ngielska  m e- 
chaniika, praw ie 
now y, kon certo ­
wy, krótki, sprze­
dam . JA G I EL- 
L O Ń S kA  10/6,

9789
P IA N IN O
W IR T H A

najnow szej kon­
s tru k c ji, koncer­
tow e sprzedam . 
J A G IE L L O Ń S K A  
10 6. 979.0

M A S ZY N K I
do mięse. nr. 82, 
noże kute, s ita : 
M ysz ko wsk i D ie ­
tla 46. 9728

S y rO p  ze

Ż Y W O K O S T U
M a g i s t r * a  G O B I B O A

u ,  n a b y c ia  w a p te k a c L

Ski&d Główny: Warszawa. Miodowa 14
U U R A n i a

spodn ie , płaszcze, 
suk ienki kupu je 
S k lep  K upna- 
Sprzedaży, D ługa 
32. 9763

P O SZU K U JE M Y
ziaraa biilimów, 
dyw .anów per­
sk ich , ko {der, a~ 
paraitó w fo to g  r.a. 
ficznyeb . mas-zyn 
pisiarskich. D A ­
J E M Y  Z A L IC Z K I 
zaj-łdz. —  Komi&, 
A d o lf H itler-P .iatz 
1(2; W .  143-13.

1014,5

K U P IĘ
s m fę  tró jdzie iną , 
taboret do p ian i, 
ua, 4 krzesła w y . 
śeielane, ęto lik  :t ~ 
orzech ow e Zgło 
szen ia : G on iec
K rak.. K raków , 
„N r . 10051".

10053

Ka Mi EN ICc
piętrow ą, kom for 
tow ą; gotów k ą  
50,000. DDM pię­
trow y  ■ tram w aj 
40.000 . sp rze d ą . ’— 
„L o k a ta "  . K ra ­
ków , Ł obzow sk a  4 

10130

K A M IE N IC E
dom y, : w ille , g o ­
spodarstw a, par­
cele w iek
k o ś c i . i tęp ię  . —
sprzeda S | u n O

W A W E L "
K raków , K rodzka  
60 II . p ię tro ;

 ̂ 10134

rA H U ń L A
pod w ilię  360 są ­
żni w p ięknej o- 
k o licy  podilancko. 
roń sk ię j , d osp rze- 
ddnia. ceiLL.a 2.000 
‘zł W iadom ość — 
K rak ów , Lubić*, 
3/17, 9996

UonAniA
mę<skie, za rzutki, 
tręncze, płaszcze 
danŁs.kiiie. potl-eca 
firm a  Jam roz,
K raków , Grodzka 
28. 9731

P IA N IN A ,
F O R T E P IA N Y

okazyjn ie  poleca 
lw ią te k , sT A R O . 
W IŚ L N A  12,

9752

S Y P IA L N IĘ
tanio poleca : Ma. 
gazy.ń Mebla, 
K op ern ik a  8,

9755

S Y P IA L N IE ,
J A D A L N IE ,

K O M B IN O W A N E
pokoje, różne me­
ble sprzeda H ala 
M eblow a, sklep.: 
Grodzka 59, Ma­
gazyn W iś Ina 4.

9557

M U K I M
s - w H j i  m  ftm n ie k  n t *

mnwmwtM.mil
P IA N IN O

luh krótk i fo r te ­
p ian kapią pry - 
w atn ia . Z g łosze ­
n ia : G on iec K ra ­
k ow ski K rak ów  
,N r. 9412“ .

»412

F IL A T E L IS T O M
aziiipoi.uiią —  kup­

com  k om isy  w y ­
s y ła : „M u n d u s",
L  d ó lf H itl er- P lam 1 
37; 9727

P A T E F O N Y .
naw et zepsute, —  

p ły ty ' k a p u je : 
Owe nniofciego 7
Jedń&sińśtkl.

9881
F IL A T B L IS Ć II

K upią  w  ark u - 
« , ach n : /-sze , ttr 
tośni Gon.. -Gub. 
przedruk na p o l­
sk ich ,. oraz m a ­
sów ka w szystk ich  
w yd ań  Gen. Gub 
szytą , w iązaną w  
setkach . Firm a 
Inz. Iw a n ick i, — 
K rak ów , F loria ń  
« k -  30. 10.036

JE S ID N K Ę
płaszcz, huty '.6ł/s 
kupią ń  d obrym  
stan ie. Zgłosizeiiii.a 
Gonień K raków  
sk i. Knaków, , Nr 
10025“  10025

K U P IĘ ,
w zględn ie ofiku- 
p ie w arsztat ś lu - 
sarwk-i, K rak ów . 
A d o lf  H itler-P lat.r 
33 10027

K U PU JĘ
u brania , «ood u i.., 
bdelianą/ w d a m  
ba m aską, di w  
0k« p łacs oltoi 
tram w aj zw racam
s t a r o w i ś l n a

80. sk lep. 10142

F O L W A R C ZE K
10 m orgów  do.m. 
zabudow an ia , in . 
.wei/tarz żyw y , — 
m artw y, —  oara-z 
sipraedan 42.000 
Zg łoszen ia : Go-
n,i«fc Kr.aikows.ki, 
K ruk ów , — „N r. 
10035“ . 10035

K A M IE Ń  Cl
now ą .jednioipietro. 
wą, bardizo duży 
o Bió,d, 47 0nn „ lo ­
ty  oh, u lica  W R O ­
C Ł A W S K A . P ar. 
cela, p iękny na- 
płżniik, uzbrojenia 
W'liowia 56.000 
z ło ty ch , —  u lłca  

rID N IU SZK I 
iprząda: B iu ro

Arzta, K rak ów  -- 
Florjiai='ka 40.

9994

P A R C Ę L D
piąkne ora z  k ilka 
MiaTności w W oli 
D u eh rck ie j i oko. 
Hcy sprzeda oka. 
zy jn ie  B iu ro  B u. 
d o lfa , K rak ów . 
Librowszczyzina 6, 
m . 2 9806

O K A Z J L !
P arcela  240 sąż­
ni, piekiny fron t 
'P rądn ick a ) 240110 
P arcela  212 sąż­
ni (B ron ow ice  Ma 
łe) 10.000. „T r: n« 
aikcjia" K rak ów  
Stzewtfca 7.

10102

PÓŁ
> m ie ln icy  Kom­
fo rto w e j, 18 u b i­
k a c ji, n o w e j — 
tram w aj, 65.000, 
przyda b iu ro  —  

„W ła sn a  Strae. 
ohia4 , Kraików  —  
A d o lf  H itler-P iat® 
10. 10138

O B R A B IK R K ' 
UO D R Z E W A

P iły taśm ow e, ~  
frezu rk i, w ierta r­
ki, cy rk u ła rk i, —  
jiii y w auadłow e, 
watki 'Cyrkularne, 
s z lifie rk i, sprwe- 
iiaje Imż. M acia- 

jewaiki, Araków 
Szlak 26/ó.

lo l lO

W A rii
dla aptek, złntni. 
ków , —  la borato . 
rjum , hamdlu, —  
p rzem ysłu  dostar 
cza —  „C en tra la  
W ag" K rak ów  — 
G rodzka 15 ( la w  
u le j W iś Ina 2)

l d lo l

P R A S Ę  E K S­
C E N T R Y C ZN Ą

10 ton  d v r  „ 
mierama, fry k e y j . 
n ą  7:5 ló /m  śruby, 
ora® balansow e, 
sprzedają  —  Iuż. 
M acie jew sk i, — 
K rak ów , —  Szloik 
20/3 —  telefon
231-V9. - 10113

■nlAŁ
w ęg low y  siprze- 
dańi. W iad om ość: 
G on iec K rak ow ­
sk i K rak ów  „N r, 
10020“ . ' 10020

M U SZYN Ę
szew ską —  sprze­
dam  Kpo-s, -  der. 
Sika 52/1. 10063

SP łZ K o Ą M
fu tr „ , fira n k i, ze 
giareik s łó ty , s ; e- 
bro sto-łowe, p ia ­
n ino, ubranie, 
sw eterk i. K: aków  
W ie lo p o le  10 .Bo­
lesław  W yrw ie* .

10154

UD
sprzedania  miuty 
n.a fort.Piptń, .o -
ćzniiik „W ia d om o-
śc'. K o b i e c e " ,ż e ­
lazko sp ir y tu su , 
we i elektryczne, 
sam ow ar, 2 rsru- 
ki duże:- żęla.zn.a 
i kamiienma. W o­
la J uscęWSiJiia 48, 
parter 1.

10039

S P R Z E u A M
łóżeczk o c-ziacią- 
oe; łóżko b ia li , 
j t ó i  kiredens ja - 
dalmy, urządzenie
kuchni, . 2 « a f y , 
firanka, lampą, 
..'ieszaik, w y żym a ­
czkę, linoleum .
RMisfflowwwi 8 -'fi

10119

K IL IM Y
S W E T E R K I

pnteJony, dyw an 
persk i, spazeda — 
Dom  .K om isow y : 

W IŚ L N A  >
10127

K R E D F  
M IE LO N Ą

szlam ow aną, ton 
czeski, k le je  m a­
la rsk ie ,/fa rb y  ce ­
m entow e, ulora- 
m aryn^ w pacz- 
K a o l. k a rb id , t „ l  
„■lauberską anty. 
ch lor dostarcza  
szybk o, trm io w a­
gon ow o i ze sk ła ­
d a : K O R U D A , —  
K rak ów  Ozysta 
11, t e le fo -  183-73.

150»k

K A h B ID
w ysy łam y 100 ki- 
I-ogramów, o trz y ­
m a w szy 125 »Io- 
tyęh . Lamfpy kar­
b idow e —  !aajta> 
oi-Łej, pailniika 45 
gro«®y. H urtow . 
inia Jata Zaniow i- 
ciki, Wiaia^a wa, 
WsofÓLia 14  Ga- 
lamter ja. Gtzęśei
row erow e. E ate. 
r  je. ; I695k

M Ł Y Ń SK IE
w ałki 500X25.0
mm sprz-edan O- 
fe r ty : „M łyńskie* 
„ P a r “  K raków , 
A d b lf H itler-P iał®  
46 . 1698k

FUTRO
aow e, ele- 

gaaijekie i w ydrę  
spr©ediaan. K arm ę 
lieka  9, • włfieyao*, 
14 - 10170

A F A rtA Y
fołtograiikżdy !u . 
Sitrz-amikę 6 X'6 K o 
relle  R e flex , K e­
nar 2.8 K on d en ­
so r  Bii^ehw. sprzo . 
d® „J a n  iina“  Sta-
irowiślna 21.

10174

FOTEL
w yścielany. t aniży 
di® ehoiregc —  
spiraediam. »ł. 100. 
Zgłosz-enia: Pła _
siz-o-wska 1. 10049

S K L E P
spożywoizy- zapro . 
w ad,©on y eprze-
4ahQ •natyohm.iast. 
K aw  ior y- B ocm a  
17, m  l r od 2-4 

' ‘ s w

W O ZY
desKOT^t, g ru oe , 
diobry «itiah sprze 
dajtń. Z g  łosiŁenla: 
M A JE W S K I -  
Wezy&tkieh Św ię­
tych  8. 10115

M A S ZY N Y
do pisania, m a­
szyn y  do szycia , 
kasy kontrolne i 
ogn iotrw a łe , rofl- 
ki kuponow e, ■ do- 
staręiza .. J.uJ ,i uaa
H acker, K rak ów ,1 
W iślna  6, telefon , 
141-48 8724

F O R T E P IA N Y
p i a n i n a

pierw śż o rzłrdne-j 
m a r k i ' okarzyjnie 
po leoa : Sżaehow - 
sk a. J A G IE L ­
LOŃ SKA 106.

9791

F IL A T E L IŚ C I
kor© y*tajei* *b o - 
ua m antu p a k ie ­
tów  aauŁOzków po 
c-zto jfy ch  % p rś -  
wern zw rotu  du­
bletów . P rosp ek ­
ty besspłatnle. — 
P olsk i Dom  Fila­
te listyczn y ; W ar. 
ezaw a, Murszał^ 
kowSłba 116.

l* ia k

S P R Z E D A M
pó Ib u ciiki sp or  to - 
we n ow e 38. 
czółenka  la k iero ­
we nr. 37 sześć 
kosfzul daiHłSkich 
b ia ły ch  n ow ych , 
p łótno p rześciera ­
dło w e Szwedwka 
8i. m. 2, D ębniki 

10053

S P R Z E D A *
lam py elekitryw-w. 
ae: Dietla 66, tn. 
1. 10.006

T A N  ID
spraediam bLunko, 
lam pę i Inne rze­
czy : D ietla  27/8, 
od 9- -11. 10018

O K A Z J A !
..-abiiloitka ez-kla. 
na, lada, fa , 
w a g a  lO-JÓŁlowa —  
n/adtająoe eię do 
sfk lepu cu k ierń  i 
czego , d o  sprze­
dania. —  W ladc- 
m oóó m ięday go­
dzina 15— (17 W 
oklepie uH S ła w ­
k ow ska  25.

10025

D E SK I
K A N T Ó W K Ę

poleca Skład Drze 
wia Injż, M ichał 
J  wM^ńaękd, K  ra ­
ków, Friedileana 
49; T elefon  177-00 

1 10.01.3

M A SZYN Ą
Sinigeris dió . .firay- 
ciia damaiki. do
apia-auiauKia. B ąr-
skd 90, w  8":

1007G

SP R Z E D A M
łóżko hliasaana ,* 
u-ai-anacem. Fe l i - 
ćjitai*ek 6, mieeak 
1. 10072
— L-

2 W 0 7 v
kryte  . i  reaoi-aoh 
d o  siiiriedńniiia — 
Kraików. iMaaoj
w iack-a 5®.

1007’

L U K O M D B ii-Ę
8 atm osfer, śprze 
dr o S a ży jn ie  Ża 
ia d  M ajątku  Bc 

rek S zilacheck '—  
poczta  Skaw ina, 
telefon 9.

9794

W Ó ZE K
dizi.eciący g łębok i 
(Konikom ' prze. 
dam. G rzegórzki 
P iask i 13a/4.

100b7

U B R A 9U F
Łarzutkę cza m ą , 
płassez dam ski, 
sprzedam . Slone-
ozna 11, m.. 2. > , — .

10066 iaztały sprzedam
S" P .A L N IĘ

w ca łości, częścio ­
we sprzedam . — 
W iad om ość ś w . 
J an a  24, d<„,„J

988»

S IN G E R /
M  - W f  u-

Krov. odeT®ka 33 
m. 10 963*

P h R Z E D A M  -
jadalmią, otom anę le w o . 
dyw an , 2 p o d u -i. 
fc,, ora z  dam ską 
garderoba. KucLa 
ńowsfciiego 14, m.
5, og lą d a ć od  12 
do . 8-ej, 10065

B A T E R JE
Ca  i;,ra, Dana-ir. i 
w a-szaw skia  sta . 
le na składki* 
równiież w9zj»ttaie 
części row arow t. 
H urtow nia  B uko 
ifska  Jan iaa , — 
K raków , G ołąbią 
5 175#

Z E G A R K I
B U D ZIK i

ju ż  ód  15 zł. kil- 
PiSz na GRO D Z­
K IE J  bo 10131

O K A Z Y J N IE
sprzedam  fu .r o  
k arakułow e, seai- 
ak inow e, lis ; sra . 
-b m ego . u l. Za- 
memłioifa 14, m . 6 

’ 10123

B A N D A 2 Y S T A
Bomain Fijaik '—  
Krakn-w, S ta row i, 
ślna 5 - P o leca  0 - 
uaski przepuki ino 
we, p oop era cy jn e  
spręż: n ow e i bez- 
eprężynnw e bar. 
diac w ygod ne w 
nośz,eniu

101U7

S r-R ZE D A M
lakierk i nowi; 40 
i podusake S ien ­
na 14, m. 4a.

10105

DD
S P R Z E D A N IA

srebi o s to łow e  — ,
Grod;z,ka 10, —  w 
p odw órcu

10) 33

S P R Z E D A J E
ubnamia, p4.as;zcńfe, 
k ilim y , koce , b ie  
lizną poście low ą, 
aparaty  fo to g ra ­
ficzn e , gram oio  
my i in n e  .parto- 
ś c to w e rz e w ” : Sw. 
iTrzyża  7. Sklep 
K upna j S przeda­
ży. 9953

DBRABIALJKP 
DD M E T A L I

wytaoz.arka (F  our 
werk) typ  średni, 
s tru g  ar uli (Sha. 
p ing ; skok  450 — 
300 —  20C, p ile 
do m etali zm oto ­
ryzow aną. ' lew o l- 
warów ką, w ieraar 
k i  słupowe, 2t 
18 -  12 mm, m o. 
tory  10 —  3 - 1 -  
IIP ., nożyce 
dziurkarki, sprze­
daje Ioiż. M acie­
jew sk i, KrkkOw, 
Szlaił 90/L,

10117

T A P C Z A N Y ,
ŁÓZEC.TKA

dizdeciące, DU2E, 
połow ę otom am s. 
nwiteińc*.,' fótele- 
łó ż k a : D em bińsk i, 
św, M arka 16,, — 
narożn ik  F lorjań . 
s k je j. 9802

m a s z y n y  
d. S ZY C IA

now e i Używane, 
ig ły  Oiliw.a, o r f .  
w.Zielikifc części 
zapasow e na sk łs  
dżŁe W arsztaty 
rp p era cj Jńe trzyn- 
ne. I iisc  ieir - 
K ran ów , Z w ierzy  
n iecn a  C

170)31

n / j  i A N IE .'
ŁbpiisB, W S Ż Y b  1 ■ 
KO w „C E N T R O  
K O M IS IE " —
G rodzka 9 ubra ­
nia płaszcze, Suk 
nie, k il im s , na. 
rzu ty , P A T E F U . 
N Y, p ły ty , m aszy. 
n y  „S in g e ra " . —  
ró ż n t -c i  99,31

FUTHD
karakułow a, lisa  
sreb rn ego  .  a ie .
bie®kiegv Kam  
eeaitn., ta tro  żreb 
ć o w o , —* płiaezcze 
Qajj,.-vk,a, —  tan ie 
epracnam y —  

„K o m ie 1 
G R O D ZK A  42.

9948

M a S Z Y n Ę
niearsk* wałiako 
ws, n ow r śfprze. 
J at- S tarow iślna  
28/24. 331 !

M A J Z Y N Ę
do szycą3 ./S™ *0
rr:“  k rytą  s p r ó  
dam. D ługa  45'5.

10149

DO
Fiata  M. 1100 —  
tłok i oryginidłne, 
now e sprzedam . 
N oworyia-, Rrąd- 
n iek a  70, , K ror 
ków . 10150

FOTEL-
łóżko uo sprzeda ­
li i a. StoilarSiks 15. 
la p ie c i . 10168

K U C H E N K I
E L E K T R Y C Z N E ,

Ż E L Ą Z K A ,
ko-lby , s u s a ń  f r y .  
z je M k ie  n a grze ­
w acze, lam py b iu ­
r o w e , w en ty la tO ' 
r y .  — J ean o  ze 
śmie w y k o n u je m y  
w sz e lk ie  inetial a- 
c j e  e le k t ry cz n e  
OTaZ. n a p r g w y  1 

„S w iiattom oitoT ‘ ‘ , 
św, J an a  13.

9542

N O C LEG .
joa id eym , K row w . 
dem ka <6/1.

9861

N OCLEGI
śródm ieście. —  
Sm oleńsk 33 i

9871

r. (K /L  E G .
ppsyjeedmym. —
.  -z - i .ć .., W l .  o , .  
i« 2474 lu l łS

N O C L b >
iw y g jd n e . S ła w k o . 
WSkta 21/1.

10084

D W A
koją, kuchnia, 

—z koimfontu, — 
p.„y PąSaachowią, 
wynajm Lccdz- 0- 
tmym Z ^ o a z e n :a  
Ganiea Fir tk cw
sk i, K rak ów , „N r  

988C

W Ó ZK I 
R O W E R O W E

tiranc,jortowe i  0 - 
sobow e fiabrykl 
PER KUN spracdia 
je  T ech no-I - u ,d. 
K rak ów , tal. Cy- 
roikom li 5, te le fon  
189-31, 10030

n o t y y s  »■
czyste. WiaCołPjk. 
5-5. 1007*

NOCLEGI
czyste , w ygodna , 
ś ródm ieście . —  
Zw ierzynie  jk a  4/ 
38 10101

k c n c e R t o w t
forta  pioai now y , 
m a ły  150 n *  150
 i, — okazyjnie
dfv r©ęd*ij.: E  ra­
ków . Podgórne, 
Jan ow a  W ola  9, 
m. 3. 10033

O K A Z Y J N IE
maflzynę do «w©y- 
cia. dam eką Sim- 
geh, sprzeda.sklep 
..T em p o", S©ew. 
s k ą  9 10060

S P R Z i£Dm M
w ęgiel, m aszynę 
SińgeTia, kan-aipę, 
krzesła sto lik ,
łóżko, kaipy: D ie . 
tła  ^54, m. 7 —  
o g lą d a ć  \td godr. 
3-ej. '10088

n a r z u t ę
nta otoruizunę, ka ­
pę u®, łóżk o , an­
tyczn y  z ega r i o -  
bra®, odikuraaoz 
elęiktryęany, kry-

E ra k ó w , św- J a ­
na 18, I I  p iętro  

10081

Hm TEFON
Wiąti®kowy sprze ­
dam Lęlewfitk - 9, 
m iw kaaŁie Ź

100b4

G O Ł Ę B IE
K ar je ry  a n g ie l­
sk ie  w różsnyon 
k o lo ra ch . tak sta . 
re, jak  u iłode 
sprzedam : K ra ­
k ów , A. Paozką, 
Św. IswćłŁlżt* 19

: 98507

DU ŻY,
p ięk n y  sk lep , do-
s.kornałe zaprow a­
dzony- z wszel- 
kiemi’ i?onoęsji..:.

'iSiy-'1-*' ■
k lientelą, sprze­
dam  ceńftńuui 
Kratkom .. Faeh-r. 
w óść zbyteózaita.
ZgłoS)ZeTiia: Go-
n.ieo K rak . K ra ­
ków, „N r . 10079" 

10079

W A L IZ K O W A
n-owę m aszynę no
pis lania Siipr^eo^in, 
C zysta 21, m lesz 
.tamie 6. ■* 1015,2

F A R B Y
rozpuszcza  M ik i, 

pokosty . wZkło wo 
dme, C H E M IK A ­
L IA  — Inżyn ier 
Rrfwiaowsiki, K r* - 
Aów Wą#b:wi-o»a 
7.' T tle foń  174-68.

1689k

W Ó ZE K
sp ortow y  Konikom 
głęboka, zegarek 
a»wajoa.ri»ki 
bran/Aoletą 
nia <aam^ t#r»- 
w ie now e, okaayj* 
n ie  wprssoda*.. — 
G hodkio wiozą 3*14 

10037

M A S ZY N Ę
S in gsra  sprutaiiuL. 
D ieH a 161/8.

19007

M ftSK IE
m aszyny .— . oraz 
w szelk ie p -z y W ry  
G A Z A  sżiwiajoar- 
Sm . )A SV  trans, 
m is y jn e ,'. Śfurty,
k ubełk i itr .; r— : 
Z a k ła d  buc ow y 
m iynów , K ra  u. „w . 
M azow iecka 35.

9502

ków  „N i 1647k‘

G A B IN E ’
i s to ło w y  (dębo­
we, ozeurme) w  do_ 
hrym  stan ie , o h ; . 
ży jn ie  <1< sprze­
dania: A sn yk s 9, 
m 4, god z  14- - 
15. 98 16

IN FO R M A CJE
spraw  m atrym o 
n ia in yoh , W Y ­
W IA D Y  załatw ia  
B iu ro  G R E L A K A  
Kraików, D łu g a  
28 9491

R O W E R Y
CZĘŚCI

R O W E R O W E
la tark i, bdtarje, 
dynant* b c  oe- 
jiacb .puządsśzo-io- 
wyCu p o leca  — . 
„ Ż A R "  S ław k ow ­
ska  11, poow órae.

Iul62

P E Ł N E J ,
kiwa .angielsk iej 
o g ie r  i alac® re­
jestrow ane oraz 
para w a łachów  
7ebr.i.r.y«l sk ar< . 
gn iade, nr sprze.
daż- M ajątek  S ie­
dliska B obow ą- 

169 lk

H A R M O N JE
ręczne t lok n e  r — 
P aólo  Sopran: 
S ettiu ito-ścprttn  i , 
o raz o rg a n k i Eon 
n era  sta le na  sk ia  
1 le . K r isch er  — 

K ra k ów , F lo r ja t
ąka 9. I671k

S IN G E R A
m aszyną sprze­
dam : Sziak n /1 1 . 
n isk i parter.

9510
— »________________

"  Y W A N Ą
gard erobę męsl-ą 
dam ską .sprzeda; 
je , k u p u je  .sk iep , 
P ierack 'O go 4.

9527

R O W E R Y ,
r.-ray Rybówsikie. 
go, K o m itsk ie g o . 
eżeaci row erow e
n a jta n ie j knp!„z
w  „ l -A L I " ,  Zwie- 
rzi-m eeka 17

9548

S P R Z E D A M
jpstołon . Ż ciszna  fSasw saa Nr. 7 —

NOCLEGI
św. Manka 20/12.

„ 8 6

V D K O J E lll
B iu ro  O głoszeń  i 
„Fdduoda", B ló- 
r jo ń sk a  15

16137

NOCLEGI
S tarow iś ln a  28/28 

lu t 10

NOC F i l
-7 Y S Y E , 

W Y G I._ .J E .
Jagiellcńsiko' 7 :0  
22, I . p. 10100

NOCLEGI
w yg odm F lo r ; A 
sk a  3/8. 9532

N OCLEGI
śrudińeścae: A s .
n^ka d. Kowalska

9777

N O L .E b l
n iek rępu jąoe p . *y 
jezd n y m : S taro­
w iśln a  37/4

9819

D Y R E K T O r'
w iedeńczyk  z z o ­
ną poszt^Jija  2 
do 3 pako: urzą­
dzonych  z łazien. 
ki, —  wr-rost lu b  (toL- h-jkPJAkalur, 
Z g łoszen ia : GIF
Łinn K rak ow sk i, 

.w, —  „N r , 
1500

W Y N A JM Ę
dom 4 p o k o jo w y  
z gu ch n łą  d w iek . 
szym  o grod cii śr 
o k o licy  K rak ow a  
Tatarska 5, K u p . 
cżyk  . ' 961Y

P D SZU K U JI
p o k o ju  n ieum ąblo  
w anegc .% u ży ­
ciem  k uchni, Ipjb 
p o k o ju  i  p iecem  
Wuc lennym , a l» o
pok o jt  : k u ch n ią  

®P°a '  4. K rak ow ie  M o ­
gilsk a  S7*,. m 2 

10021
n i e m i e c k i

u rsęd n ik - p oszą  
kuje id za r«z  boir 
dar dobra* um e- 
bK>"..r* n e g c  p o k o ­
ju  Z g łoszen ią . 
Gunióe K rak ow ­
ski, K rak ów , „ N r  
10.011“ . 10 .0UE M E R Y T

urzędnik, lat 77 - 
poza a Panif( imto 
ligeniną niezale­
żna. .'Ceł matry ' , . - r
monjamy. Zgm. d i1®’ , poszukuT* 
„/.en i a: Goniec Pokoju prz; ro-
Krakowaki, Irs w  ^

P A N .E Ł K A
m łoda, ńa ’r>osji-

m iasta. Z g łoszę . 
Y b47 t  n ia : G on iec K r a . 

io w s k i, K ra k ów , 
i,Nr. 10.015“

10.U15

K A W A L t P
m łod y  k ato lik , 
uoora  dusza, po­
zna w ceiu  n .atr. 
p.ańną do la t 22, 
nobrego 'Serca i 
charakteru , śkr*.-. 
m ną, p ra cow itą , 
ładn ą , zgrabn ą , z 
uołirego uujliu. A  
d re s : Z iem biń sk i 
R om an, pocz Ty ■ 
m ow a, puw B rze­
sk o . 9999

NOCLEGt
śródm ieście. K ru . 
pnicza 14/5.

.9594

LO K A L U
na prov adzen ie 
i  istouran ji p oszu ­
k u je  fa ch o w ie c , 
m oże też p rzystą ­
p ić  ja k o  A P óln ik  
* gotów k ą . M ie j. 
soow ość ob o ję tn a , 
nam nętnae' o . s io , 
Faro ów ■ Z g łoszę , 
nta k ierow ać d c  
Gońc* K ra k ow ­
skiego., K ra k ó w , 
„N r . -10 016“ .

10.016

1* ZŁ .
d a ję  « ' p ok o ik  
K om fu rtow j, w y­
p łacam y . A dres 
pocżtów k-s: P od ­
zam cze 14, m. 5, 
dla B. E - 10147

NDCLEG
czyste W enecja  
5 0 . 3655

NOCLEG
Z ielon i 2fi/i

9717

NOCLEGI

S T A R S Z E
M A Ł Ż E A s“ WC

szn.Ra pensji w  
p o d g ó r s k ie j1 Okoli 
cy . Zg łoszen ia  a 
podaniem  w a ru n . 
ków : G oniec Kra 
kow ski. K rak ów , 
„N r  10164*.

10164

W Y P Ł A Ć A L N Y
pc-.iukt-je  2 l u b i  
p o k o ju 1 z kuchnią 
k om fort. D zie ln i, 
ca ooO Jętia  — 
Z g łoszen ia . uo 
n ieć K rak ow sk i, 
Krm ti/w , —  „ N ą

Wydawnictwo , Croniec Krakowski" Kraków, Wielopole 1. — Telełón 206-11.


